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R e d u k c j a d ł u g ó w w o j e n n y c h . 
Koosevelt i Hoover gotowi są zredukować długi tym państwom, które wpłaciły 

ratą grudniową. - Wielka Brytanjaj.ie_wpładjednak następnych rat. 

City londyńska żąda znTesienia barier celnych. 
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Nowy Jork, 19 stycznia 
. W e d ł u g „Herald Tribune" Hoover 
' 50osevelt zgodni są w tem, że zagad­
A N I E długów winno być uregulowane 
"^włócznie i maią nadzielę znaleźć 
?0t»stawę umożliwiającą tym dłużni-

którzy dokonali w dniu 15 grud-
™? spłaty swych rat zadanie natych­
miastowej redukcji długów. 

% a j mężowie stanu spodziewają 
> że tą drogą nastąpi przyspieszenie 
Jj*jy światowej konferencji ekonomicz 

, .Dziennik dowiaduje się, że W B r y -
ajija gotowa jest przedstawić już swą 

sprawę, a Waszyngton skłonny jest 
zbadać ją. 

Zdaniem rządu obecnego, powrót 
W.Brytanji do parytetu złota musi być 
pierwszym celem usiłowań w kierunku 
przywrócenia równowagi gospodarczej 

Według „New Jork Times" Hoovcr 
posiada swój dokładnie opracowany 
plan, którego jednak Roosevelt nic 
chce przyjąć, pragnie bowiem opraco­
wać swój własny plan. 

Według tegoż dziennika, druga kon­
ferencja prezydentów zaproponowana 
została przez Roosevelta, który wi­
docznie pragnie rozwiać wrażenie, iż 

uchyla się od współpracy z Hooverem 
w kwestjach pierwszorzędnej wagi. 

AngIJa nie powróci 
do parytetu złota. 

Londyn, 19 stycznia. 
Prezydent rady banku Barćlaya, je­

dnego z pięciu największych banków 
angielskich, Goodenough, który jest je­
dnym z najpotężniejszych przedstawi­
cieli City londyńskiej, wygłosił dzisiaj 
na dorocznem zgromadzeniu akcjonariu­
szy banku przemówienie- wyrażające 
pogląd na S D r a w ę długów i parytetu 
złota 

U) do pokrycia raty długu amery­
kańskiego przez rząd C'ty wyraża swo­
ją całkowitą aprobatę- przeciwstawia­
jąc się jednak płaceniu raty następnej. 

Dopóki kwestja długów wojennych 
nie będzie odpowiednio wyjaśniona, w 
porozumieniu z państwami Europy, do­
póty n'e należy płacić dalszych rat. 

W kwestji powrotu do parytetu zło­
ta Anglja me uczyni tego dopóki nie u-
pewni się, 'ż nie musiałaby z tego 
wkrótce zrezygnować. 

Mówca wskazuje na konieczność ob­
niżenia barjer celnych i wprowadzenia 
jaknajszerszej zasady wolnego handlu. 

Projekt zneutralizowania Austrji 
ftaPAt.£-na s p r . z e c l y "równo ze strony Austrji jak i Niemiec. - Neutralność 

Austrji rozwiązałaby szereg problemów Europy wschodniej i środkowej. 

<*lun francuski niemaiiidoków powodzenia 
Berlin. 10 s f t / r a n i a I Berlin, 19 stycznia. 

4ohMawienie
 s i ę w p r a s i e angielskiej 

«tJ s i e n 0 francuskim planie neutrali-
C a n ' a Austrji na wzór Szwajcarji 
Wow a ł o w D 1*asie niemieckiej szereg 
km*°w sprzeciwu i objawów zaniepo-

v "Deutsche Diplomatisch - Politische 
C^spondenz" wyraża opinję, że w 
vj?Vrn razie plany takie mają małe 
o'Q°ki powodzenia, gdyż nie można 
C^niczać dążeń do zwiększania akty-
$j?°ści politycznej Austrji, dających 
" realizować na drodze pokojowej. 

KJ^ereg dzienników wzywa przytem 
[£* Rzeszy do przeciwstawienia się 
™° rodzaju projektom. 

Wiedeń, 19 stycznia. 
^ S 1 ^ 1 ^ 0 P ° ^ o s k i o rzekomych 
Jtrji, a c h Francji do neutralizacji Au 
^ u P ^ 0 r 8 : a n wielkoniemiecki „Wiene 

5 5 T E Narririr-hłpn" n M i U . . £ e 

. . w » - 11 - -

Nachrichten" oświadcza-
ti*L a u s t rJackI zaprzeczył niedawno 
ro^^czo , Jakoby istniały plany tego 

^Neutralizacja Austrji wywodzi o r 
i*..a wielkoniemiecki nie jest możliwa 

II 

Długi Polski 
wobec Francji. 

Warszawa, 19 stycznia. 
wf o l > owiązania Pańs twa Polskiego 
K ° e c Francji na dzień 1 stycznia r. b. 
wPpsiły: skonsolidowane zadłużenie 
' f & e - 1 transza - 1.293.124-365.16 
| f ; n ków franc. II transza— 600.325.437 
k\ ])'. kredyt zaciągnięty do wysoko-
• W transzy oprocentowanej na 5 
I, r w stos. rocznym — 237.674.815.76 

t ^ d ł u ż e n i e Polslki z tytułu kredy-
1 * reliefowych wynosi 235.200 fr. fr. 
IłgcjtJytułu długu plebiscytowego — 
W 0 & ' - 3 2 3 . Ogólne zadłużenie Polski 
\u c, Francji wynosiło na początku 
kr bieżącego — 2.308.217.141.85 fr. 

an' wbrew woli Austrj', ani też wbrew 
w°li Niemiec. 

„Neues Wiener Tagblatt" w depe­
szy z Paryża donos*, że pomysł netra-
lizacji Austrji n'e jest nowy. Wybitni 
politycy francuscy porównywali często 
Austrję ze Szwajcarią i wskazywali na 
neutralność Austrji jako na środek 
wybrnięcia z dotychczasowych trudno­
ści. 

Poruszone zagadnienie austriackie 
mogłoby się stać punktem wyjścia dla 
rozmów francusko - włoskich w spra­
wie Europy środkowej i południowo -

I 

wschodniej. 
W Paryżu sądzą- że dobrzeby było 

rozmówić się z Włocham' na temat 
przyszłości Austrji. 

** 
Paryż . 19 stycznia. 

Komisja spraw zagranicznych izby 
deputowanych zebrała się wczoraj pod 
przewodnictwem Franco j s Albert. 

Komisja zażądała wyjaśnień od rzą­
du w sprawie transportu broni przez 
Austrję. 

Odpowiedzi udzielił stosownie do 
otrzymanych informacji podsekretarz 
III!" 

stanu w ministerstwie spraw zagranicz­
nych Pierre Cot. który podkreślił, iż 
rząd austriacki zatrzymał na granicy 
transport bron' ' że wobec tych okolicz­
ność' n'e może być p°ciągnięty do od­
powiedzialności za tajne przesyłanie 
bron' z Włoch do Węgier. 

Mówca zaznaczył że dzięki wyko­
nywanemu dozorowi część transportu 
broni została skonfiskowana ' ma być 
niebawem zniszczona. 

Pierre Cot przyrzekł stale informo­
wać komisję o toczących się w tej spra­
wie rokowaniach. 

Jutro rozstrzygną sie losy Reichstagu 
Komuniści zgłoszą wniosek o wyrażenie uoium nieufności gabinetowi 

Berlin, 19 stycznia 
Jutro odbędzie się posiedzenie kon­

wentu senjorów. Ma ono zadecydować 
o dalszych krokach rządu wobec Reichs 
tagu. 

Komuniści przygotowują się do wy­
stąpienia z wnioskiem o votum nieufno­
ści, przypuszcza się jednak, że więk­
szość stronnictw sprzeciwi się temu, 
żądając wysłuchania uprzednio prze­
mówienia kanclerza. 

Gdyby votum nieufności zostało 
zgłoszone — wówczas nastąpiłoby na­

tychmiastowe rozwiązanie Reichstagu 
Na Wypadek- gdyby najbliższe po­

siedzenie Reichstagu odroczono na 
okres po 24 b. m. dowodzićby to mia­
ło- iż rząd n'e zamierza rozwiązać par­
lamentu, kierując się swego rodzaju po­
lityką tolerancji. 

Berlin, 19 stycznia. 
Na posiedzeniu komisji budżetowej 

Reichstagu poseł centrowy Ersing wy-

1stąpił z ostrym atakiem przeciw zaku­
lisowym intrygom agrarjuszy niemiec­
kich, zmierzającym do ponownego o-

niemiecki „A" 

balenia Reichstagu i uchylenia s'e w 
ten sposób od ciężarów na rzecz po­
mocy wschodniej. 

Jak wynikało z oświadczeń posła 
Ersinga, oraz posła socjalistycznego 
Heininga — z funduszów na pomoc 
wschodnią korzystają znam junkrzy, 
wykorzystujący te fundusze na zakup 
luksusowych samochodów, utrzymywa­
nie stajen wyścigowych i podróże na 
Riyierę. 

Z funduszów tych korzystać miał 
jakoby ;;nany junk'er Oldenburg • Ja-
nuschau I żona cesarza Wilhelma- lier-
mina. 

został spuszczono na wodę 
Berlin, 19 stycznia. ,becnie 2 dalsze pancerniki „B" i „C", 

z których pierwszy opuszczony będzie 
na wodę w dniu 1 kwietnia r. b. 

Na dzień ten zapowiadana jest wiel­
ka uroczystość morska, albowiem je­
dnocześnie nastąpi przejęcie przez ma­
rynarkę wojenną pancernika -A". 
„Deutschlapd". 

W dniu dzisiejszym opuszczony zo­
stał na wodę pierwszy pancernik nie­
miecki -A". 

Pancernik ten wybudowany został 
. w stoczni kilońskiej. , Wyruszył on w 

1 pierwszą próbną podróż ćwiczebną na 
wody duńskie pod flagą handlową. 

W stoczni kilońskiej budują się o-

* * 

Berlin, 19 stycznia. 
Prasa niemiecka, przedrukowując 

doniesienia Havasa o oświadczeniu mi­
nistra Neuratha w sprawie rewizji gra 
nic wschodnich Niemiec, dodaje nastę­
pującą uwagę: 

Miarodajne czynniki berlińskie oś­
wiadczają, że minister spraw zagrani­
cznych Rzeszy nie złożył tego oświad­
czenia, jednakże odpowiada ono stano­
wisku Rzeszy. 
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Jubileusz pracy naukowe] 
Prezydenta Rzeczypospolitej. 

Warszawa, 19 stycznia. 
W roku bieżącym upływa 30 lat 

pracy na polu naukowcm Prezydenta 
Rzeczypospolitej, prof. dr. Ignacego 
Mościckiego. 

W związku z tem odbyła s'ę ostat­
nio przedwstępna narada przedstawi­
cieli kilku instytucyj. na której zdecydo­
wano powołać szersze grono osób, ce­
lem utworzenia komitetu jubileuszowe­
go oraz omówiono wytyczne dalszej 
akcji' celem należytego uczczenia jubi­
leuszu pracy naukowej znakomitego u-
czonego polskiego. 

Dowiadujemy się. że pośród zapro­
szonych do udziału w komitecie, znaj­
duje s j e szereg wybitnych uczonych o-
raz nrzedsiawicieli organizacyj i insty­
tucyj naukowych. 

Nominacie w sądow­
nictwie. 
Warszawa, 19 stycznia. 

Do w i d u j e m y się, że Pan Prezy­
dent Rzeczypospolitej mianował w dn. 
17-ym b. m. sędziego Sądu Najwyższe­
go p. Stefana Zaborowskiego — wice­
prezesem sądu apelacyjnego w War ­
szawie: sędziego sądu apelacyjnego w 
Warszawie, p. Bronisława Gacka — 
wiceprezesem sądu apelacyjnego w 
Warszawie ; sędziego sądu okręgowe­
go w Bydgoszczy p. Tadeusza Szurle-
wicza — wiceprezesem sądu okręgo­
wego w Ostrowie Wlkp., oraz sędzie­
go sądu okręgowego w Gnieźnie p. 
Stefana Wielickiego — wiceprezesem 
sądu okręgowego w Bydgoszczy. 

Ponadto Pan Prezydent Rzeczypos­
politej mianował około 30-tu asesorów 
sądowych sędziami grodzkimi. 

SKRÓCENIE C Z A S U PRACY 
. . . _ i . _ n ? : a » ^ i ^ c u ^ S i i 9 a l A 7 n i ń n e B Ę D Z I E O® w skali międzynarodowej uzależnione b ę d z i e 

d a l s z y c h badań zainteresowanych państw. 
Genewa* 19 stycznia. 

Konferencja w sprawie 40-godzin-
nego tygodn ia p r a c y p rzys t ąp i ł a dzisiaj 
do g ł o s o w a n i a nad z g ł o s z o n e m i r ezo ­
lucjami. Rezolucja zgłoszona przez gru­
pę robotniczą przewidywała, że wpro­
wadzenie 40-godziimego tygodnia pra­
cy n'e będz'e mogło pociągnąć za so­
bą zmniejszenia zarobków tygodnio­
wych i płac miesięcznych 

gółowo. biorąc za podstawę raport mię­
dzynarodowego biura pracy> celem do­
prowadzenia do układu w skali mię­
dzynarodowej, którego sposób zastoso­
wania będzie określony tak. aby umoż­
liwić utrzymanie standartu życiowego 
robotnika. 

Tak więc wniosek robotniczy zmie­
rzał do utrzymania dotychczasowych 
zarobków przy skróconym czasie pra 

Rezolucja przedstawiona przez de- cy, wniosek rządowy tylko ogianlczal 
legatów rządów Francji, Belgji. Holan- się do ogólnikowego D ° w i e d z e n l a . ° l " 
dji, Hiszpanii. CWLI, Niemiec i Włoch trzymaniu poziomu życiowego roootm-
domaga się zbadania kwestji szcze- ków. 

Wniosek robotniczy został ordzuc0" 
ny, natomiast przyjęto wniosek 7 ciele; 
gatów rządowych. Delegat Polski nU' 
nister Doleżal głosował za wnioskie"1 

rząd 0 wym. złożywszy poprzednio &v 

klaraclę, w której oświadczył. Iż u*"' 
ża wyjaśnienia delegata rządu franci' 
skiego za obowiązujące w tym sens* 
że rezolucja siedmiu państw nie pr«' 
widuje umieszczenia w ewentualnej kol' 
wenę? klauzuli o zarobkach, pozosta­
wiając to zagadnienie osobnym retf 
lucj°m. 

FRANCJA " A T W ^ W A N S E ; 
Parlament p r z e « W c P r o , | k t e O m d r z , o d i | y 

Paryż, 19 s t yczn i a . 
Komisja f inansowa izby d e p u t o w a ­

n y c h d y s k u t o w a ł a dzisiaj nad kon t r -
p ro j ek t ami , w y s u i r ę t e m ' w o b e c p r o p o -
z y c y j r z ą d o w y c h . R e f e r o w a ł depu to 

wany Auriel. , . , . 
Auriel ostro krytykował projekt mi­

nistra Cherona. W głosowaniu przyję­
to projekt Auriela, postanowiono jednak 
traktować projekt rządowy jako pod-

LIFFLJIILL 

Jak w w y t w a r z a sztuczną dretyznę? 

stawę do dyskusji. 
Paryż , 19 stycznia.. 

Prezydent Republik' powiadomił rza" 
o swej decyzji obniżenia swoich poW 
rów o 10 procent. 

Również pobory ministrów i pocK 
kretarzy stanu obniżone zostaną o 1 

procent. 
Pa ryż , 19 styczn'a. 

Komisja pensyj ' rent izby depu^' 
wanych wypowiedziała się jednogłoś" 

AII 
przeciw projektom finansowym rząd}* 

Komisja poleciła jednemu ze swyj 
członków interweniować w parłam^ 

FDA&SZE ZABIEGI VZĄDU N> HICTUNFZU ZNIŻKT C E R A 
AZTUSIULÓW P R E E T I A U S Ł O W U C N * 

Warszawa- 19 stycznia, lod natychmiastowej zwyżki cen i to o 
W związku z PODJĘTĄ obecnie przez całe 200 proc- W przeddzień powstania cie imieniem komisji 

rząd energiczną akcją w kierunku zniż- kartelu bowiem cena kwasu węglowe- i Jednocześnie izba poleciła zrefel* 
, „ . ,ki cen artykułów przemysłowych, a 1 go wynosiła zl. 4.80 za 10 klg.- zaś w w a ( « S 7 e r e o - NRWVCH 'WNIOSKÓW YRNIERTF 
Wład. StUdnlCki S k a z a n y z , w ł a ? c z a skarteUzowanych, szczegół-; dniu zmontowania kartelu skoczyła do ' £ ^ e

d

r

0 w y s S a n i a nowych ź & 
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 n o ' " t r e s u j ą c e stają się szczegóły każ- zł. 14. dochodu 
n a i r z y m i e s i ą c e W i ę z i e n i a . ; dorazowego ruchu cen wzwyż z chwilą \ Enuncjacje przedstawicieli poszczę- Komisja rolna postanowiła zgcdfl* 

Warszawa, 19 stycznia. |Rdy którakolwiek gałeż wytwórczośc i ' gólnych fabryk kwasu węglowego poz- 1 przeciwstawić sie przewidzianemu *' 
(St.) Władys ław Studnicki s k a z a n y . s t a £ s , ( ? terenem działań kartelowych. 1 woliły konsumentom ufać w przejśdo- projekcie finansowym' rządu podw'^' 

| P - wv charakter . tej ceny, obliczonej na s z e „ i u p o d a t k l l o b r o t o w e g o od p r f - ; - -»"-;• . • j V-, Do- tych ga ł cz ' w y t w ó r c z o ś c i na i e - .wy cnaraiaer iej CENY, u m - ^ u . . ^ szemu PUUAMU U U I M U , v ^ u ^ / " r * 
został za zniesławienie wojewody Gra- j »\> J * * , fabrykacja kwasu powetowanie fabrykantom kwasu wę- r o l n y c h i produktów pochodnych' p j 
*yńsfk>ego na 3 miesiące w i ę z i e n i a . - » K a r A W ^ Y M I - Htfweio. sfrat W e przed zawiązaniem " ciw zmniejszeniu lub zniesieniu p r $ rę tą sąd skazanemu darował na mocy 
amnestji. 

fsołw i ' ,n • - -1| -

Obniżenie procentów 
od pożyczek budowlanych. 

Warszawa, 19 stycznia. 
(F) Jak rvę dowiadujemy, rozporzą-j 

dzenie obniżające s tawkę procentową-
od pożyczki zaciągniętej przez spół­
dzielnie budowlane' które niebawem mai 
wejść w życ ic ma być ogłoszone z 
ważnością wstecz a mianowicie od dn. 
1 stycznia r. b. 

— „„. . nueni1 rąory nacja . f w . i a u . p u w c . 
w ę g l o w e g o , w s to su n k u do cen, k t ó r ć - 1 glowego, s f r a t W e przed z a w y ż a n i e m • • - 7 W u 
go r ó w m e z zos t a ł a obecnie - jak się kartelu wynikły'przez: WZAJEMNI ko™ C * Z M N ' * : L E N I U '«ib zniesieniu prej. 
dou-.ad.ue Ajencja „Iskra" w d r o ż o n a kurencję. \mŁmi\^S^\ l. w y wozowych., postanowiła domagać 
p r z e z czynn ik , r z ą d o w e akcja zniżki. Idnak R'^^^^Wv^A WPL Z " l t e

ł

r e s i 1 h ? d m r f 
K a r t ę w y t w ó r c ó w kwasu węglo- mo upływu trzech zgórą lat. kartel " A ^ ' W E M A t a ry f celnych V 

S ? 1 9 l K z » k w a S U S E obniży^ 

„Małpi M\f w Uolhslagu gdańskim. 
Tak określił sytuację polityczną poseł hitlerowski. 

28 głosów, socjalista — 20 głosów. 

Zabalsamowane zwłoki 
przechowywał w mieszkaniu. 

Berlin, 19 stycznia. 

centrowca Petrykusa. 
Do wyboru wiceprezydentów 

doszło. Posiedzenie zamknięto. 
Po wznowieniu 

nie zdołano wybrać 

Gdańsk, 19 stycznia 
Dzisiaj odbyło się pierwsze posie­

dzenie Volkstagu. Z uwagi na znaczne 
rozproszenie głosów zachodziły wątpli-

; wości co do spokojnego przebiegu gło-
! sowania. 

Przewidywania te sprawdziły się, 
'a lbowiem na 68 posłów kandydat koa-

Z Hanoweru donoszą, iż aresztowa- . lierji otrzymał 28 głosów, kandydat s o - , . 
no tam miejscowego aptekarza, który ćjallstów 20 głosów, kandydat hi t lerow,Hit lerowcy 1 komuniści 
w ciągu 10 miesięcy przechowywał u ' C O w — 13, kandydat komunistów — 7 |obrad . 
siebie zabalsamowane zwłoki swej żo- 1 

ny. 
Aptekarz ów będzie odpowiadał za 

nekrofilię 

Wzrost wkładów 
w Banku Rolnym. 

Warszawa, 19 stycznia. 
W Pańs twowym Banku Rolnym 

Rozszerzenie zbytu 
surowców rolniczych. 

WARSZAWA, 19 styczni*- , 
fiosow. w d n i u 1 8 b m > °<lbyło się w minister*** 
wstrzymali rolnictwa 1 reform rolnych pierwsze pleo"^ 

zebranie komisji dla bndanla możliwości r Hitlerowcy i komuniści 

V o , k s t a e u w y b r a n o ' — - ! : " ' ^ " rolniczych P 

me 
dzenla krnjowego 

Komisja ta, Jak wiadomo, 7ó«tala W* A 
na do iycla w związku z prowadzoną 

W 
r. ub. zmniejszyły się o 
sumy 209,7 miijn. zł., zaś pożyczki 

I^UIUYUI Dochodzenie, proyyadzone w związ-
kredyty krótkoterminowe w grudniu ^ u z zagadkowym zgonem w piwnicy 

4 miijn. zł. do dworca kolejowego w Woropajewie 
' niejakiego Zenona Barańskiego, ustali-

funduszów administrowanych przez '°» z e Barański zapomocą dobranego 
Bank wzrosły o 3,5 miijn. zł. do 420,7 ! k l u c z a dostał się około północy w celu 
miijn. zł. kradzieży kartofli do piwnicy, ogrzewa-

Pożyczki emisyjne w listach za- n e J żelaznym piecykiem .opalanym wę-
s tawnych i obligacjach melioracyjnych 8 : l e m kamiennym. 

Piecyk ten nie miał komina. Barań-

wiceprezydenta. 
opuścili salę 

głosów. I Jeden z posłów hitlerowskich oświad-
W drugiem głosowaniu, ściślejszem, 1 czyi, Iż sytuacja jaka sio wytworzyła, 

kandydat koalicyjny otrzymał znowu to prawdziwy „małpi teatr". 

Tajemnica zwęglonego trupa w Woropajewie. 
Złodziej uległ zaczadzeniu i upadł na rozpalony piec. 

Wilno. 19 stycznia. |ski uległ zaczadzeniu, stracił przytom­
ność l nie mogąc trafić do drzwi upadł 

rozpalony piecyk- Spowodowało to 

o h r a d ' - ' r ó w n i e ż « * d a h c J f l ' m a l , c ą n a c e , u » a k n a » w y d a ł n " V ooraa r ó w n i n z w l ( } k g z e n ł 8 z u t y c l a k r a i 0 W y c h surowców £ 

zmniejszyły się wskutek przewyżki 
amortyzacji nad nowowydanemi po­
życzkami o przeszło 3- miijn. zł. do 
334.7 miijn. zł., natomiast wzrosły 
wkłady i lokaty skarbowe o blisko 
2 miijn. zł. do 106.4 miijn. zł. Zadłuże­
nie zagraniczne Banku na koniec gru­
dnia wynosiło 12 miijn. złotych. 

Krakatau działa. 
Londyn, 19 stycznia. 

Wybuch wulkanu Krakatau trwa w 
dalszym ciągu. Działalność wulkanu 
jest niezwykle gwłatowna. Szkody ol 
brzymie. 

na 
iego zgon. 

Matka wymienionego zeznała- że 
istotnie syn jej wybrał się do piwnicy 
po kartofle, posiadając dobrany klucz. 
Sekcja zwłok me wykazała śladów 
gwałtownej śmierci, lecz skutkiem za­
czadzenia. Część tułowia zmarłego u-
legła zwęgleniu. 

niczych I na zasadzie uchwały komitetu 
nomlcznego ministrów z dnia 17 bm. rnl<*"» 

Obradom pierwszego plenarnego z * b f ,

1 i 
komisji przewodniczył wiceminister rolnic* t 
p. Wacław Karwacki. W dyskusji udział **' 
przedstawiciele zainteresowanych minister* 
banków państwowych oraz zaproszeni , ł t t ^ \ 
znawcy. W wyniku dłuższych obrad, w ł ' 0 ' ^ 
no trzy podkomisje, pierwszą do spraw * u r ° f 

ców pochodzenia roślinnego, drugą do *P' 
surowców zwierzęcych, trzecią zaś do 
nień tytoniowych. ^ 

Wszystkie trzy podkomisje zostały u l j j j 
sfytuowane I przystąpiły do pracy. Ma' c r ' • 
opracowane przez podkomisje zostaną P r ' 
stawione na nowem plenarncm zebraniu ^ 6 

sil, która odbędzie sie w czasie nalbl lż 5 ^ 

380 żołnierzy chińskich zamarzło 
na posterunkach w pobliżu granicy koreańskiej 

Szanghaj, 19 stycznia. 
Na górze Takuszan, w strefie walk w 

pobliżu granicy koreańskiej, oddział wy­
wiadowców japońskich znalazł zwłoki 
zmarzniętych 380 żołnierzy chińskich. 

Żołnierze stali na posterunkach, trzy­
mając kurczowo w rękach karabiny. 

Jak przypuszczają, żołnierze ci nale­
żeli do grupy złożonej z 400 ludzi, ściga­
nych w grudniu przez japończyków. U-

ciekli oni na szczyt góry i w ciągu 15 dni 
stawiali zaciekły opór. Z nastaniem mro­
zów nastąpiło na froncie uspokojenie. 

Japończycy, zdziwieni milczeniem 
chińczyków, wysłali wywiadawców, któ­
rzy dokonali tego smutnego odkrycia. W 
południowo-wschodnich Chinacn trwa w 
dalszym ciągu ożywiony ruch woisk ja-
jońskich. 

Zgon dyrektora 
Z.U.P.U. w Warszawie 

Warizawa, 19 styczn'* 
Dziś w nocy zmarł nagle dyrektor 

kładu ubezpieczeń pracowników 
łowych w Warszawie Bronisław Si* 1 

Tragiczna statystyk 
angielska 

Londyn. 19 s tycz«^i l 
W ubiegłym roku w całej ^ J 

wydarzyło się ogółem 184.268 
ków ruchu kołowego, przyczem 
osób poniosło śmierć. 

- i 

http://fw.iau.puwc
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ZARZEWIE NOWEJ WOJNY. 
Konflikt wojenny w Mandżurji 

Przykuwa uwagę całego świata. 
Wszystko to, co się rozgrywa na Da­
lekim Wschodzie, nad brzegami mo-
r za Żółtego, może zaważyć decydu-
faco na szalach wojny lub pokoju 
światowego. 

Wielkie dzienniki wszystkich kra­
jów europejskich w y s ł a ł y zatem s w o -
•ch korespondentów do Chin, na teatr 
działań wojennych, aby zbliska przyj­
ę l i się temu, co się tam dzieje. Jeden 
2 organów prasowych niemieckich, 
••Deutsche Allgemeine Zeitung", w y ­
słał do Chin dobrego znawcę stosun­
ków tamtejszych, A. R. Lindta. 

Lindt pisze: 
„Koła polityczne japońskie zdecy­

dowały się oddawna, że kolonizacja 
Mandiurjl Jest Jedynym sposobem roz 
Wiązania problematu przeludnienia Ja­
ponii. Ponętna w oczach polityków ja­
pońskich kwestja ta cieszyła się nie-
Popularnością w kolach bezpośrednio 
^interesowanych — wśród chłopów 

japońskich. Próby, które podejmowa­
no w Mandżurji osiedlając rolników 
japońskich wzdłuż linji kolejowej P o -
łudnnwo - Mandżurskiej — zawiod­
ły. Klimat — zbyt surowy — kon­
kurencja imigrantów chińskich, znie­
chęcają osadników Japońskich do pra­
cy na terenach mandżurskich. 

Mimo wszystko koła rządowe, a 
i zwłaszcza wojskowe w Japonji nie 
dały za wygraną. Mandżurja liczy 3 3 

\ milj~ny mieszkańców, a może ich w y -
'żywić 75 miljonów. Powstała zatem 
j myśl ckupacji wojskowej Mandżurji, 
ogłoszenia jej niepodległem państ­
wem. Za okupacją wojskową miała 
pójść okupacja cywilna. Tak przynaj­
mniej wyobrażały sobie koła wojsko­
w e ten preces. Minister wojny, Araki, 
oświadczył im: 

„Obecnie, gdy niepodległość Man­
dżurji zestała utrwalona przez fakt 
oficjalnego jej uznania przez Japonję, 
imigracji Japońska do tego kraju bę­
dzie jednym z najskuteczniejszych 

środków 1 sposobów wzmocnienia 
stosunków przyjacielskich z nowopo-
wstałem państwem". 

W istocie za wojskami japońskiernl 
pociągnęły tłumy drobnych kupców, 
handlarzy, gejsz — ale chłopów ani 
na lekarstwo. 

Chłopi japońscy, którym zadawa­
łem pytania, czy chętnie wyemigro­
waliby do Mandżurji, odpowiadali: 
„Jeśli Już będziemy musieli emigro­
wać, wolimy pojechać do Brazylji, niż 
do Mandżurji". 

Ministerjum wojny japońskie nie 
daje jednak za wygraną. Wysy ła ono 
do Mandżurji rezerwistów, Jako osad­
ników przymusowych. Ludzie ci, pod­

d a n i dyscyplinie wojskowej, uzbroje-
,ni jak regularni żołnierze, pełnią tam 
J rolę emigrantów - żołnierzy. Z dru-
gej zaś strony tworzą na miejscu go ­
towe rezerwy dla wzmocnienia w ra­
zie potrzeby wojsk Iinjowych. 

Dopóki na terenach mandżurskich 
będzie trwało wrzenie, dopóty tylko 

ta forma kolonizacji będzie mogła tam 
istnieć. Jak ongi w Ameryce północ­
nej pierwsi osadnicy, tak i tu osadnicy 
japońscy będą musieli pozostawać w 
stanie ciągłe) wojny z tubylcami, 
trzymając w jednem ręku lemiesz, w 
drugicm — karabin. Aczkolwiek dzia­
łalność kół wojskowych i politycz­
nych Japonji nie słabnie ani na chwile 
w kierunku wyzyskania wszystkich 
możliwych atutów na terenie man­
dżurskim, to jednak w opinji większo­
ści społeczeństwa Japońskiego spra­
wa skolonizowania Mandżurji Jest nie­
popularna. To też coraz bardziej u-
gruntoWuje się przekonanie, że do 

i skolonizowania Mandżurji trzeba zu­
żytkować koreańczyków, których 
miejsce w Korei zajmą emigranci ja-

i pońscy. Klimat Korei jest o wiele ła­
godniejszy od klimatu Mandżurji i pół 
nocnych Chin. Kwestja tylko, czy 

ikorcańczycy zgodzą się chętnie emi-
jgrować ze swego kraju i dać się za­
stąpić przez przybyszów z Japonji"... 

E. N. 

Wojslf 
* dąży do tego, aby całkowicie uniezależnić się od przemysłu zagrani* 

cznego. — Ubranie przeciwiperytowe kosztować będzie 55 złotych. 

Przemówienie w i o s n o . SliładhcwsHiegs I mm czołgów oraz samochodów 
n r _ <n - . i - . : _ • • A »*• . Warszawa, 19 stycznia 

Zapowiedziany na wczorajszem po 
Rdzeniu komisji budżetowej przez p. 
j*'ceministra spraw wojskowych Skłod­
owskiego pokaz czołgów i samocho-
yy, motorów i silników rozpoczął się 
^isiaj na podwórzu garażowym sejmu 
? Kodz. 9.30. przy licznym udziale człon 

komisji oraz posłów zaintereso­
wanych tym pokazem. I 

Szczegółowych wyjaśnień udzielił 
wiceminister Składkowski oraz dy-

?Ktor pańs twowych zakładów inży- | 
' l erji, inż. pułk. Meyer, demonstrując 
gromadzonym na pokazie objekty. P. 
^'cemimster Składkowski podkreślił, 

iest to w wielkiej części nasz doro-1 
krajowy, świadczący o coraz wlęk-

i„°ni uniezależnieniu się przemysłu kra-
l o * e g o . | 
d Pokazywano więc opony samocho-
L?We „Stomil", wyrobu krajowej fabry- j 

Poznańskiej, silniki lotnicze, całkowi-
n ! e wykonane w naszych zakładach lot-
Jfcyeh. dalej motocykl C. W. S.. po­
wszechnie używany w policji i wojsku. 
^°Jg lekki wywiadowczy T. K.. nie-
5™'ernje obrotny i szybki, chluba na-
• , e i armji. dalej czołg Uickersa. na|c» 
jjcV do kategorji szturmowych. Wkiót 

J; wszystkie części składowe i gąslpnnl 
; t e R o czołgu wyrabiane oędą w kra-

' Wypierając wyroby angielskie. 
^ Następnie pokazano samochody 
^ u r e r a ciężarowe, autobusy, wyrobio-
p Całkowicie w kraju oraz samochody 

°'skicgo Fiata" różnych kategoryj . 
* • wiceminister Składkowski oraz 

a zagranicznych tylko na 8 milionów 
Następnie wicemin. Składkowski 

stwierdził, że wojsko stara, się zakopy­
wać wszelki sprzęt w kraju. W chwili 
obecnej, naprzykład, zaopatrzenie w 
sprzęt sanitarny w 60 procentach usku­
tecznia się w kraju. Z kolei minister 
dłuższy ustęp swego przemówienia po­
święcą obronie przeciwgazowej i 
stwierdza, że ubrania przcclwlpcryto-
we chroniące przed skutkami gazów 
kosztować będą 55 złotych. 

Z chwilą, gdy będzie zastosowana 
produkcja masowa, każdy będzie mógł 
je kupić, nawet narzeczony dla narze­
czonej. 

W dalszym ciągu minister stwierdza, 
że program rozbudowy floty zosta) 
wykonany całkowicie. Przemysł wo­
jenny winien znajdować się w rękach 
państwa. 

W sprawie sądów doraźnych, które 
ostatnio wprowadzono w wojsku, mini­
ster wyjaśnia, że nastąpiło to wskutek 
konieczności dostosowania wojskowegr 
kodeksu karnego do kodeksu karnego 

cywilnego. Kary wymierzane przez są-} 
dy doraźne istniały już dawniej, jak, 
naprzykład. za szpiegostwo. 

Wiceminister zakończył swoje prze­
mówienie oświadczeniem, że wojsko 
ożywione jest najwyższą ofiarnością i 
dąży do tego. aby nietylko spełnić swój 
obowiązek, ale zdobyć szacunek i mi­
łość narodu. 

Incydent w czasie 
posiedzenia. 

Warszawa, 19 stycznia. 
(B) Po zakończeniu rozpraw nad bud­

żetem ministerstwa s p r wojskowych za 
brał głcs w sprawie osobistej poseł 
Teb'nka i oświadczył: 

— Koledzy zwrócili mi uwagę, że 
w czasie przemówienia i hałasu, poseł 
Arciszewski użył pod moim adresem 
wyrazu niezmiernie obrażilwego. Za­
pytuje go czy tak rzeczywiście było. 

Poseł Arciszewski: — Poseł Tebln-
ka użył w stosunku do nas wyrazu 

prowokacja". Na tę prowokację od­
powiedziałem słowem „łajdak". 

Przewodniczący poseł Dyrka: — Ja 
nie słyszałem ani słowa „prowolkacfa", 
ani słowa „łajdak". Pyta łem panów, 
którzy tu siedzieli przy mnie. ale też 
nie słyszeli prócz posła Polakiewicza. 
Wobec tego jednak, że poseł Arciszew­
ski to potwierdził, wzywam go do po­
rządku z zapisaniem do protokułu. 

Jak się dowiadujemy, w związku z 
tym incydentem, poseł Toblnka skiero­
wał sprawę na drogę honorowa. 

Posiedzenie senatu 
odbędzie się 25 b. m. 

Warszawa, 19 stycznia. 
Plenarne posiedzenie senatu odbędzk 

się we środę dnia 25 b. m. o godz. 16-e; 
W sobotę, dnia 21 b. rh. odbędzie 

s'c posadzenie sejmowej kom'sji oświa­
towej. Na porządku dziennym znajduje 
s'ę rządowy projekt ustawy o szkołach 
akademickich. Na posiedzeniu tem Ko­
misja wysłucha opinji zaproszonych 
rzeczoznawców. Sprawozdawcą pro­
jektu jest. jak wiadomo, poseł prof. 
Czuma. 

J[° r uuijacv oficerowie podnieśli coraz 
'eksze uniezależnienie się naszego 

r ,* e»nysłu w tym zakresie od przemy­
śl' zagranicznego i coraz lepsze mo-
'•Woścl, Jakie się otwierają przed na-

v ' 1 1 Przemysłem. 
I Następnie członkowie komisji budżc 

wej przeszli do sali obrad, gdzie roz-
, e ?-ęła sie dnlszń dyskusja nad preliriu* 

r ^ ' ' n budżet, ministerstwa spraw 
7g<owveh, 
>0, wznowieniu obrad komisji bud-
. t o W e j babrał głos wiceminister 
i . i r aw wojskowych gen. Sławoj-Skłnd-
HjWski, który mówił m. inn. o ręorgh* 
tci l ' 7-hrojenia i przeprowadzonej w 

J wiedźmie redukcji etatów. 
>aw r n l ; M budżetowym poczyniono 
*wU>Ow kreiowych na 138 miljonów, 

Poczta polska daje dochody. 
P r a c u j e ona^sprawnie , a le jest b a r d z o d r o g a . Dyskusja 

n a d b u d ż e t e m min. poczt i te legrafu. 
Warszawa. 19 stycznia. 

Kom'sja budżetowa sejmu w godzi- \ 
nach popołudniowych rozpoczęła obra­
dy nad budżetem ministerstwa poczt i 
telegrafów. 

Referent poseł Sanojca wyjaśnia, iż 
budżet n'e różni s'ę od budżetów po­
przednich tego ministerstwa. Porównu­
jąc taryfy pocztowe u nas i zagranicą 
dojść należy do wniosku, że taryfy w 
Polsco n'c są wcale wyższe niż zagra­
nicą. Taryfa pocztowa Jest zagranicą 
wyższa od polskiej, taryfa telefoniczna 
w Polsce n'e przewyższa taryfy w ża­
dnym innym kraju. 

Co s'e tyczy radja — państwo nic 
dopłaca nic, a nawet otrzymuje dywl-
iletrlę w kwocie 50.000 zł. 

Poseł Rymar (klub narodowy) uwa­
ża, 'ż taryfy pocztowe I telefoniczne w 
Polsce sa zbyt wysokie. 

Poseł Rozmaryn (koło żydowskie) 

uskarża się na wysokie taryfy ' sprze- | 
c M a się porównywaniu 'eh z taryfami 
i opłatami w krajach stosunkowo znacz­
nie zamożniejszych. Poseł przyznaje-
iż poczta polska znacznie rozwinęła 
swoją działalność * rozbudowała się- o-
raz. że pracuje niezwykle punktualnie, 
szybko ' sumiennie. 

Poseł Regcr (PPS) wypowiada uwa­
gę, że poczta jest za droga. 

Po zakończcn'u dyskusji zabrał głos 
minister Bocrncr, który podkreślił, t e 
ostatnie h*a dały usprawnienie ruchu 
pocz toweg 0 . 

Dochody preliminowano na rok 1933/ 
34 o 13 procent mniej, zaś rozchody o 
14 procent mniej, niż w budżecie zesz­
łorocznym, dając tem dowód najdalej 
idącej ostrożności. Wpływy z głównych 
źródeł preliminowane były o 15 pro­
cent mniej -opłaty pocztowe, telefonicz­
ne i telegraficzne). 

Celem podniesienia wpływów pocz-f 

ta dąży do skomercjalizowania metod 
działalności. W połowie kwietnia r. ub. 
nastąpiło obniżenie zasadniczych taryf 
pocztowych. 

P o wprowadzeniu w ż y d e tak zwa­
nych paczek żywnościowych ruch na 
poczcie wzmógł się bardzo znacznie. W 
październiku był on już dwukrotnie 
większy. aniżeli w sierpniu, w grudniu 
zaś wzrósł w porównaniu z sierpniem 
ośmiokrotnie. Poczynając od sierpnia 
do grudnia czysty zysk z paczek żyw­
nościowych wynosił dla poczty pół mil­
iona złotych. 

W sprawie radjofonj' m'nister wska­
zał, że programy Polskiego Radja są 
iednemi z najlepszych. 

Poczty w Polsce nię są deficytowe 
zawsze zamykała swój budżet pozosta­
łością w doch°dach i obecnie budżet 
poczt zamknie się nadwyżką. Nie bę­
dzie ona wielka- ale manca nie będzie* 
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Tomaszów - Mazoarlechi. 
A R E S Z T O W A N I E A G I T A T O R A K O ­

M U N I S T Y C Z N E G O . 
I W szwiązku z obchodem święta komu 
ńistycznego trzech L. (Luxemburg, Licb-
knecht, Lenin), tutejsza organizacja ko­
munistyczna wznowiła akcję agitacyjną 
na terenie Tomaszowa. 

W dniu 19 b.m. nad ranem, wskutek 
zarządzonej obławy udało się tutejszej 
policji ująć na gorącym uczynku rozle­
piania ouezw komunistycznych niejakie­
go Antoniego Golaszawskicgo, Projek­
towa 16: Drugi sprawca zbiegł, lecz po-. 
1icja jest już na jego tropie. 

POGRZEB A . JAKUBOWICZA. 
Onegdaj o godz. 13.30 odbył się-po­

grzeb znanego działacza społecznego 
i. politycznego, członka Rady Miejskiej 
w Tomaszowic-Maz., Abrama Jakubo­
wicza, leadera parlji „Bund". 

W odprowadzeniu zwłok na miej­
sce wiecznego spoczynku wziął udział 
magistrat, Rada Miejska, delegacje fa­
brycznych związków, oigauizacyj i 
partji. z chorągwiami.-. 

Nad mogiłą-przemawiali: w imieniu 
samorządu miejskiego — prezydent W. 
Smulski, w imieniu N. S. P . P . — wice­
prezydent ,A. Weggi, w imieniu P. P. S. 
— dr. Bogusław Kon, miejscowej orga­
nizacji „Bund" — p.. Zachariasz oraz 
przedstawiciel centralnego związku z 
Warszawy. 

P O M O C B E Z R O B O T N Y M . 
'• 'Wszyscy' bezrobotni.' zarejestrowani' 

w Pańs twowym Kbiuitccic do Spraw 
Bezrobocia winni 'zgłosić się. według, 
kolejnych numerów swych legitymacji 
dó lokalu komitetu z wszelkiemi nie-
zbędnemi dokumentami celem odbioru 
zaopatrzenia na m.s tyczefh 

PODATEK LOKALOWY. 
.•Wydział skarbowy .magis t ra tu roze 

słał już' |)latnikom podatku lokalowego 
nakazy płatnicze na- rok 1933,- przy-
ozem termin płatności tego podatku za 
pierwszy kwartał przypada w dniu l-o 
lutego r. b. 

W razie niezapłacenia •'•podatku w 
powyższym terminie magistrat doliczać 
•będgie-»fii'oc^h-ty oraz ściągać-Wttleżhpsć1 

drogą sekwestru. 

Przed spotkaniem 
CWS—Zjednoczone. 

Na meczu bokserskim C W S — Zjed­
noczone, który odbędzie się w nadchodzą 
cą niedzielę w Łodzi w lokalu KPZjedno 
czone przy ul. Przędzalnianej 68 o godz. 
11.30, prócz spotkań wchodzących w za­
kres .meczu, odbędą się również trzy 
walk i towarzyskie, a mianowicie: Raj-
»iert (Zj) — N ikonorow (1KP), Reguszew 
ski (Zj — Babiok i (1KP), Zatowski (Zj)— 
Rundo .(|KP). W wadze półśredniej w me 
czu ' ;CWS '— Zjednoczone przeciwnikiem 
Bartosiaka będzie zamiast wyznaczone­
go, poprzednio Rajnerla — jego kolega 
klubowy Krojczy. 

ReHordowa ilość zgłoszeń 
do „Pierwszego kroku 

bokserskiego". 
Pierwszy krok bokserski w Łodz i za­

P O W I A D A się W roku bieżącym wyjątko­
wo c iekawie; Odbędzie się on już w 
przyszły czwartek, piątek i niedzielę dn. 
26, 27 i 29-go b.m. w sali „Geye ra " 
przy ul icy Piotrkowskiej. W czwartek 
i piątek wa lk i rozpoczną się o godz. 20-ei 
zaś finały w niedzielę o godz. 11-ej. W 
roku bieżącym należy S I Ę spodziewać 
rekordowej i lości zawodników, gdyż Już 
obecnie, l iczba zgłoszonych przekracza 
50. 

Najwięcej zgłoszeń napłynęło dotych­
czas z klubu IKP — gdyż 22 i z KPZjed-
n o c z o n e — 15. M iędzy innęmi w wal­
kach wezmą po raz pierwszy udział za­
wodnicy łódzkiego Hakoahu. Dalsze zgło 
szenia napływają w szybkiera tempie. 

Fałszywa reklama. 
*v7 związku z przyjazdem do Warsza­

wy berlińskiego „Herosu" pisma stołe­
czne wymieniają również nazwisko Ko ­
narzewskiego, który został rzekomo wy­
stawiony do walk i . Jak się dowiadujemy, 
Konarzewski nie zóslat wcale do udzia­
łu w imprezie zakontraktowany i nie ma' 
zamiaru, wystąpić w Warszawie. 

S p o r i . 
Rew a ł y ż w i a r z y 

Pabjanice. 

w 

polskich w Helenowie. 
W nadchodzącą niedzielę odbędą się 
Łodz i pierwsze zawody w jeździe . 

szybkiej na lodzie. Odbędą się one na 
specjalnym torze wyścigowym w Heleno j 
wie. 

Wyścig i te zapowiadają się sensa- j 
cyjnie, gdyż wezmą w nich udział najlep ' 
si łyżwiarze polscy z Kalbarczyk iem, , 
Michalsk iem, Majewskim i Napieraczem j 
na czele. Odbędzie się k i lka biegów I 
dwuch i jednego startu, przyczem w wy­
ścigach również mogą brać udział zawo­
dnicy łódzcy, którzy posiadają odpowie­
dnie łyżwy wyścigowe t. zw. „panceny". 

Zgłoszenia do wyścigów zawodników 
lokalnych są jeszcze przyjmoane w ka­
sie „Helenowa". 

P ierwsza tego rodzaju impreza w Ło 
dzi z udziałem najlepszych łyżwiarzy pol 
skich wzbudziła w sferach sportowych 
naszego miasta ogromne za interesowa- : 

nie. Początek imprezy został wyznaczo­
ny na godz. 2 p.p. 

Reprezentacja Polski 
na mistrzostwach FIS w Insbrucku 

Reprezentacja Polsk i na tegoroczne 
mistrzostwa FIS, które odbędą się już 
wkrótce w Insbrucku została zgłoszona 
w następującym składzie: 

B ieg rozstawny 4x10 kim: Czech Bro­
nisław, Borych Władysław, Marusarz St. 
i Skupień Stanisław (rezerwowi, Ma ru ­
sarz A , i Michalsk i . 

Bieg 18 kim.: Czech Bronisław, Maru 
sarże Stanisław, Andrzej i Jan, Borych, 
Skupień, Michalsk i i Legierski. 

B ieg złożony: Czech Bronisław, bra­
c ia Marusarze, Łuszczak i P iotr Koleser. 

Bieg 50 kim. Borych Wł., Skupień, 
Czech Bronisław, Legierski i M icha lsk i . 

Biegi 4 złożone: panowie: Bronisław 
Czech i bracia Marusarze, i panie: Po-

S T R A J K W F A B R Y C E K R U S C H E 
1 ENDER . 

W dnju wczorajszym w tkalń' . Km-
schfc i Enaer" wybuchł straik. Robot­
nicy w liczbie 700 os°b przybyli do fa' 
bryki, zajęli swoie stanowiska, lecz pr3 

cy nie podjęli. 
Strajk wybuchł na tle obniżki płac> 

firma bowiem obniżyła robotnikom z-"1' 
robki o 2—3 złotych tygodniowo 

Związki zawodowe czynią usilne 
starania, celem zlikwidowania zatargi 

B E Z R O B O T N I W M A G I S T R A C I E . 
W godzinach przedpołudniowych-

w dniu wczorajszym, przed magistrat 
tem zebrali się bezrobotni, którzy byl1 

zatrudnieni na robotach publicznych-
Roboty te zostały przerwane 14 stycz­
nia. 

Delegac rę robotników przylał ław", 
nik magistratu, p- Samuel- Delegaci 
domagali się od magistratu d a l s z o 
kontynuowania robót publicznych. Ła­
wnik Samuel uzależn'ł stanowisko w a ' 
gistratu od stanowiska urzędu woje­
wódzkiego, gdzie, iak obiecał delega­
tom, będzie czymi starania o fundusz 
na zatrudnienie bezrobotnych. 

Juz wkrótce ujrzycie największy Hlm ! 
pacyfistyczny świata 

Najlepszym środkiem 
Naturalna Sól Morszynska, 
Wenda, Warszawa, Krak, Przećkn. 45. 

regulującym trawienie | 
Gen. Rcłpr. Dr. K. 

wg powieści Pierre BenoJt 
f>}^JL,JJF : •". ; *f *»•## 
WARNEREM BAXTEREM, 
LEILĄ HYAMS 

i ALEKSANDREM KIRKLANDEM 
w rolach głównych. 

Re i : WILLIAM K. HOWARD. 

f j | odcinkach, nie mogąc dojść sensu zagad-
|§ • k i , która jednocześnie wydaje się idjo-

I! tyczną i niezmiernie ponętną, kusi i od­
pycha, irytuje i co dnia zmusza do 
wchłaniania jej na nowo. 

— Nie rozplatałeś jeszcze węzła... 
po rewelacjach ostrowieckich. 

— Może tak... w rozmyślaniach dzi­
siejszej nocy. A l bo raczej-przecinam go 
mieczem Aleksandra, nie mogąc znieść 
męki niepewności. Powiedziałem sobie: 
Robert Grove jest Romanem Czerskim. 

— M o j e m zdaniem, do tego wniosku 
doprowadza sumienna analiza. 

— Tak jest!... Zechciej mi wyłożyć 
swoje rozumowanie, abym skonfronto­
wał je z mojem... To da nam w ręce 
sprawdzian logiki. 

— A więc — rozpoczął Golde — Ro­
bert Grove ; nie pochodzi z bliźniąt Czer­
skich... skoro jedno z niemowląt spło­
nęło. 

— Nie żyje, to ustalone iest z wszel­
ką pewnością... o i le wierzyć można o-
czom, uszom, zmysłom, rozumowi ludz­
k iemu! — energicznie potwierdzi ł Rad­
wan. 

— Postawil iśmy na skutek tej kon­
kluzj i ostatnio kwestię odmiennie. Czy 
nie jest synem nielegalnym Jerzego Czer 
skiego, urodzonym przypadkiem w tejże 
dacie i w tem samem miejscu, Łodzi . 

— Tak jest... wówczas zrozumiałem 
byłoby podobieństwo obu synów do Jed­
nego ojca. 

— Ale... należałoby przypuścić cud. 
Dwie kobiety niemal jednego dnia stają 
się matkami dzieci jednego ojca. 

— Nonsens!.;. 
— Niepodobna przypuścić, że jakaś 

prostaczka... Marjanna Grove znalazła 
się w odnośnej epoce, w Łodzi, lub 
gdzieindziej, w objęciach Jerzego Czer­
skiego^, czyl i w tym czasie, gdy był on 

M ^ o o o o o o o o o o o o o o o o o e p o ^ o o o o d o o o o ^ 
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"Okazała się jednak zgodną z orygina­
łem, znajdującym się w archiwach Sądu 
Pokoju — data i miejsce urodzin ustalo­
ne były zgodnie z wyjaśnieniami Wilja-
jna Grove. Z badań w hotelu „Wiklorja" 
mianowicie ze słów matki szwajcara, o-
kazało się, żc pamięta ona doskonale 
'dość niezwykły wypadek: narodzin dzie­
cka ' w hotelu przez kobietę przybyłą z 
óUolic'Zresztą właściciel i służba hole-
lrjwa' zmienili się w ciągu lat trzydziestu 
kilkakrotnie — bliższych. ..szczegółów 
rii'e udało'się tedy 'uzyskać. ' 

Z rozpylywań Góldego w' sferach^do­
brze poinformowanych' ustalono,' że. w 
istocie na schyłku roku 1900-go władze 
policyjne poszukiwały listami gończęmi, 
jakiegoś Karskiego, który wywoływał 
strajki w hutach ostrowieckich, podej­
rzany b.ył o zabójstwo prowokatora — 
agenta „ochrany" i o udział w spiskach 
warszawskich, tropiony usilnie przez po­
licję, ale ostatecznie udało mu się zbiec 
zagranicę. 

.Golde poszukiwał jeszcze z uporam 
wskazanej przez wdowę szwajcara po-
libjówki,' która pełniła, przygodnie obo­
wiązki pielęgniarki Marjanny Grove. 
•.de, okazało się, że ta została wydalona 
niedługo potem za kradzież, z hotelu, 
żęszla.na drogi nierządu i zmarła w szpi 
talu. 

Radwan wysłuchiwał w łóżku wiadó-
nfości, znoszonych mu'przcz adwokata. 
Ku zadowoleniu tego ostatniego, gość po­
wracał szybko do zdrowia — temperatu­
rą.-spadła; tylko dokuczał mu jeszcze 
iekki ból w nodze. Musiał przeleżeć j'e-
gzćze dni kilka. Pani Jul ja starając się, 
aby ćhąremu czas się nie dłużył, powy- 1 

m 
ciągała, z bibl joteki męża różne stare 
detektywne romanse, któremi ongiś mał­
żeństwo interesowało się zawzięcie. 

Radwan znalazł w tych książkach 
pożądaną rozrywkę. 

W przeddzień wyjazdu, gdy rekon­
walescent, opierając się na lasce, przy­
szedł, o. własnych siłach do gabinetu ad­
w o k a t a i /usadowił się w fotelu — obaj 
staralr.-.siic" zreasumować osiągnięte wy­
n ik i . . • • • 

— A, 'w iem, Gblde — mówił doktór-^-
lek lura, w którą zaopatrzyła mnie tros­
kl iwość twojej żony o mój miły O D P O C Z Y ­

nek zmieniła moje sądy w pewniejszym 
•kierunku. Przyszedłem do wniosku, że 
'nazbyt lekceważyłem tych starych R O -
mansopisarzy, autorów kryminalnych 
romansów — Gaborian, Ponson du Ter-
rail le a, Fenala, Monlep ina. Byh T O jed­
nak ludzie kolosalnej fantazji. Nie posia­
dali wprawdzie n ' wc-zesnego Ł I U Y F L U 

psychologicznego, który rozcina nieraz 
włos na tysiąc części wzdłuż — ale bądź 
co bądź ich postaci, często M A Ł O złożone, 
meledramatycżne, O namiętnościach wy­
bujałych, zdarzają się i obecnie w życiu 
— świadczą o tem kronik i sądowe i do­
niesienia gazet O potwornych zbrodniach 
które nie zanikają... raczej M N O Ż Ą się 2 

dniem każdym... 

. „ A l e n i e o to mi chodzi — tu głos ' szczęśl iwym małżonkiem innej, 
drgnął mu boleśnie — mnie samego okru- J — A n i niewierność żony Wi l jama 
tny lot postawił na zawiłym szlaku... Grovego, żdespotyzowanej przez męża 
krzyżujących się dróg... Życie — samo 
życie! — stworzyło taki chaos kłębią­
cych się zagadek naokół mnie., że z ak­
tora dramatu przedzierżgam się w wi ­
dza... wściekam się, jak czytelnik powie­
ści erotyczno - kryminalnej, dawanej w 

chłopki, robotnicy fabrycznej, bodaj nie 
ruszającej się z Ostrowca aż do chwi l i 
wyjazdu z powodu ciąży w przewidywa­
niu operacji, wymagającej ręk i doświad­
czonego lekarza — ani niewierności, Je­
rzego Czerskiego wobec jego gorącej mi­

łości dla żony i poziomości objektu do­
mniemanej zdrady, znajdującego się 
wiele mi l od Łodzi, w Ostrowcu, w k*0' 
rym Czerskiego nie wiązały żadne 'inte* 
resy — jedno i drugie jest nie do pom'/' 
Sienią: 

— Czyl i , że Robert Grove jest »Y' 
nem Wi l jama Grove... A l e syn pijanie?' 
brutala, potwora Grovego nie może by/ 
podobny do Romana Czerskiego — o , e 

może posiadać subtelnych rysów 
ojca... : i/1 • • 

— Jego matki!... Bo właściwie Rom*1; 
Czersk i jest raczej konterfektem matk1 

— rzekł cichym głosem Radwan,, p rzy 
mykając oczy... 

Wiz ja byłej narzeczonej zajrzała ro u 

w oczy, ogarniając GO wzruszeniem. . 
— A le ż do licha!... w takim ra^ e 

wielka część naszej anal izy była zbę«' 
na. Nie było co mówić o tej Marjann' e 

Grove skoro chodzi O pódobie^' 
stwo do matki, nie do ojca. 

— Nie przerywałem ci... Wiesz. * c 

byłem kiedyś... 
— Wiem... narzeczonym' matk i Roif l 3 

na... •'•••<'y' 
— Otóż... zrozumiej moje dziwactwo-

Z przyjemnością dopatrywałem się po°r 
bieństwa w rysach Romana do... matk'* 

A l e winienem zaznaczyć, że w l a ' 
tach dojrzałych Roman — stawał się c °\ 
raz podobniejszy do ojca... z postawy- r 

głosu zwłaszcza z gestykulacji... Robef 
GROVE posiadał te wszystkie cechy,' up 9 ' 
dabniające go do ojca... 

— A tak?., pamiętasz Hck? — «P?' 
tał ex-obrońca Romana. 

— Niel... t icku wyraźnego nie zau^ 9 ' 
żyłem. Conajwyżej.. zamyślał się ^ 
przy opowiadaniu rzeczy, osobh v ' ' 
wzruszających. Robert Grove sięga c Z * ' 
STO palcami do pol iczka, lub czoła.-

— Gest namysłu?... . 
— Tak... lub odruch, tamujący Z ' 5 L 

żywą cyrkulację k rw i — pomocny ? r t l 

uporządkowaniu myśl i. ^ 
— Doktorze!... idźmy dalej. ~ L 

Wil jama Grove — nie może być p o d ^ 
ny dó Jerzego Czerskiego i jego żony ' 
TO byłyby trzy cuda naraz. 

1 (Dalszy ciąg jutro)* 
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Wschód słońca 7.33 
Zachód słońca 16.00 Wschód księżyca 2.14 
Zachód księżyca 10.49 
Długość dnia 7.19 
Przybyło dnia 43 

Mróz uzdrawia. 
Spadek liczby zachorowań 

na grypę. 
(i) Od czasu gdy rozpoczęty się w 

Łodzi mrozy, zanotowano znaczny spa 
5jek liczby zachorowań na grypę, która 
dotąd szerzyła się bardzo groźnie. 

Według obliczeń lekarzy kasy cho­
rych, liczba wypadków grypy spadła 
J 50 p r o c Jeśli mrozy potrwają dłu­
żej, a nie nastąpi niespodziewana od­
wilż, epidemja grypy zapewne zupełnie 
Wygaśnie. -

Zamiast w ó d k i — m l e k o . 
Działa ono hamująco na złe 

Instynkty ludzkie. 
(i) Wczoraj odbyło się posiedzenie 

rady nabiałowej, istniejącej przy samo­
sądzie łódzkim, na którem omówiono 
s zereg doniosłych spraw, jak wzmoże­
cie spożycia mleka i przetworów mle­
cznych w rozmiarach prywatnych, za­
j a d a c h opiekuńczych, domach wycho 
^awczych i t.d. oraz konieczność pro­
pagandy racjonalnego obchodzenia się 
.* mlekiem w domach, by nie straciło 
°ho swych wartości odżywczych i t, d. 

Sprawa ta. ma bardzo poważne zna­
czenie, albowiem wiadomo, iż spoży­
wanie mleka w pierwszym rzędzie 
W ł y w a na podniesienie zdrowotności 
Vśród niemowląt^ ^wz^nagft;; Odporność 
^ c h o r o b y epidemiczne, zmniejsza 
pożycie alkoholu, a co najważniejsze, 
<*k- stwierdziły badania eugeniczne, 
^leko działa wybitnie hamująco na in 
s*ynkty ludzkie: 

Ponieważ rada nabiałowa ma zbyt 
"lały zakres działania, postanowiono 
- w o ł a ć do życia ligę nabiałową, któ-

będzie łódzkim oddziałem polskiej 
tei nabiałowej. Zebranie organizacyjne 
1 inauguracyjne ligi odbędzie się w dniu 
'9 lutego w sali rady miejskiej. Za­
proszony na nie będzie szereg osób 
Pracujących społecznie, organizacje 
konsumentów, wytwórców mleka i t.d 

Optymiści z Placu Wolności 
przewidują, że lada dzień kryzys gospodarczy minie i na tej podstawie układają 

budżet miejski. — Preliminarz dochodów został znacznie podwyższony. 

(tragifarsa budżetowa magistratu m. £odzi 
fr.\ u r . .• - J l • i ł -(s) Wczoraj odbyło się pod przewod­

nictwem prez. ZJemięckiego plenarne 
posiedzenie magistratu, na którem za­
łatwiono szereg spraw bieżących. 
„Gwoździem" jednak porządku dzienne­
go była sprawa preliminarza budżeto­
wego na rok 1933/34- który magistrat 
prześle w przyszłym tygodniu radzie 
miejskiej. 

Rok rocznie słyszy się zarzuty, że 
preliminarze budżetowe magistratu są 
nierealne, i z tego powodu władze nad­
zorcze redukują uchwalony już przez ra­
dę miejską budżet q k'1'ka milionów zło­
tych, ale ten preliminarz, który wczoraj 
zatwierdził magistrat, jest specjalnem 
cur josum. Wynikałoby bowiem z niego, 
że 
magistrat wierzy iż w dniach najbliż­
szych nastąpi poważna poprawa sytuacji 

gospodarczej* 
że ożywi się ruch w przemyśle i handlu, 
a co najważniejsze — nastąpić ma to w 
tak szybkiem tempie, jż mieszkańcy Ło­
dzi będą mogli j U ż w roku bieżącym pła­
cić podatki od większych obrotów, ani­
żeli w roku ubiegłym-

Wydatki zwyczajne ustalono osta­
tecznie w preliminarzu budżetowym na 
23,436.294 złote, a dochody zwyczajne 
na sumę 23-867,929 złotych. Wynika.z-te­
go, 'ź magistrat spodziewa się otrzy­
mać 
przewyżkę d°chodów nad wydatkami 

w kwocie ponad 400.000 złotych. Wśród 
pozycji wydatków zastanawiający jest 
ogromny wzrost preliminowanej sumy 
na spłatę długów. Pozycja ta określona 
została sumą zł. 3.288.080 złotych. W ro­
ku ubiegłym magistrat preliminował na 
spłatę długów tylko 2-507.100 złotych-
wobec jednak pogorszenia się sytuacji fi­
nansowej, osłabienia siły płatniczej lud­
ności, a tęm samem zmniejszenia się do 

z tak wielkiem" dochodami-które mu n'e-: ludności ... podatek lokalowy. Dopiero 
tylko umożliwią spłacanie długów ale '! niedawno na posiedzeniu magistratu u-
otrzymhnie nadwyżki. Wyjaśnienie tego! morzono około 300.000 zł. zaległego po-
zńajdujemy po stronie pozycji docho-' datku lokalowego, gdyż stwierdzono- iż 
dów. lokatorzy ci nie są w stanie zapłacić an' 

W roku 1931/32 magistrat uzyskał z grosza. A tymczasem, gdy w roku 
tytułu dodatku do państwowego podat- 1931/32 preliminowano tylko 693.000 zł. 
ku przemysłowego zł. 5.804-060.17. Była z tego podatku-
to suma daleko niższa od preliminowa- j w roku 1932/33 prel'm'nowano 700.000 zł. 
nej, ale wówczas kryzys zaczął wcho­
dzić w swój najpoważniejszy okres i by­
ło zupełnie zrozumiałe- że zmniejszone 
obroty, likwidacja całego szeregu przed­
siębiorstw, i t. d. zmniejszyła wpływy 
miejskie. Z tego też względu magistrat 
na rok 1932/33 preliminował mniej, bo 
już tylko sumę 5.500.000. Dziś jeszcze 
niewiadomo wiele z sumy tej faktycz­
nie wpłynie, gdyż rok administracyjny 
kończy się w dniu 1 kwietnia* ale na 
podstawie dotychczasowych wpływów 
z tego podatku sądzić można, że najwy­
żej. 4.500.000. 

W ciągu ostatniego roku sytuacja 
jeszcze bardziej się pogorszyła, należa­
ło się więc liczyć z tem, że wpływy w 
dalszym ciągu zmaleją. A tymczasem 
magistrat, zupełnie niespodziewanie 
preliminował na nowy rok 5.700.000 zł., 
jakgdyby miał niezbitą pewność, że w 
tym roku nastąp' poprawa sytuacji. 

Podobnie- już nie tylko optymistycz­
nie, ale nawet wesoło zapreliminowano 
dochód z podatku od nieruchomości. 
W ciągu 10 miesięcy starego roku wpły­
nęło do kasy zaledwie 60 proc. prelimi­
nowanych sum. Właściciele domów za 
legają z podatkami- gdyż wskutek n'e 
wypłacalności lokatorów nie sa w sta 
nie regularnie i w całości uiścić zale 
głości,. a magistrat do nowego budżetu, f-3"0' 
wctaw.ia 
taką samą sumę, jak w latach poprzed 

nich 

a uzyskano dużo mniej, do nowego bud. 
żetu wstawiono niespodziewanie sume 
750.000 zł. 

W ten sposób nie należy się dziwić, 
że nowy budżet miasta wykazuje prze­
wyżkę dochodów nad wydatkami. A ma­
gistrat tak bardzo jest pewien, że sumy 
te wpłyną- że gdy w toku dyskusji 
wskazano, że do preliminarza należy 
jeszcze wstawić pozycję 200.000 złotych 
na przeprowadzenie w roku bieżącym 
wyborów do rady miejskiej, przedsta­
wiciel wydziału .finansowego oświad­
czył, że 
pozycję tę weźmie s'e z nadwyżki, po* 
zostaiość zaś z tej nadwyżki użyta bę­
dzie na roboty sezonowe, celem zatrud­
nienia bezrobotnych. (?!). 

Takiego preliminarza budżetowego 
Łódź dotąd istotnie nie miała. 

W dalszym toku obrad ławnik wy­
działu oświaty i kultury- p. Smolik, któ­
ry dotychczas, mimo zapowiedzi ' za­
pewnień- nie powołał komisji rzeczo­
znawców do zbadania falsyfikatu, za­
kupionego przez n>ego dla muzeum miej­
skiego, zgłosił wniosek o zatwierdzenie 

; dokonanego przez niego przekroczenia 
! pozycji, przeznaczonej na zakup obra­
zów do miejskiego muzeum, o sumę zł. 
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chodów, mógł zapłacić faktycznie,tylkoI 5-800.000 złotych. I wreszcie w ten' 
1.660.734.91 gr: . : ' ' Yam 'sposób potraktowano źródło podr ł - 1 

Czem kieruje się magistrat, licjąc s i ę 1 kowe. . które dotyka najszersze rzesze 
l ł l M l l i I I ' l l l l l l r f l l l l l l l l i l l l l l l l i l l l i i i ł l i r i i i i H l i i i H . i i , i i i t < i i i i i ] i i A . 

Ofiary. 
.. Złożone w admin, sRepubliki". 
Z okazji złotych godów Państwa Ce-

Jpostwa Eisenbraun, ofiaruje Daniel 
^rkowicz: • 

1) na Dom Starców, Narutowicza 60 
""10 złotych; 
0 2). na" Żyd. Dom Starców, Pomorska tir. 5 6 _ 1 0 z l ; 

„' ,3) na Grodzki Komitet do Spr. Bez­
robocia —. 10 zł. 

• Oficerowie Policji Państwowej Wo-
J^ództwa Łódzkiego złożyli bezpośred­
ni 0 na rzecz bezrobotnych, kwotę zło-
t ? c h 50.— (pięćdziesiąt) zamiast kwia-
.ow na g r o b $# p , G u s t a w y Lange —• 
[ ° n y (komendanta p. p. powiatu łódz-

s.a^Pcy dzisiejszej dyżurują apteki A. Pota-sk> \v!ac K̂ościelny 10). A. Charemzy (Pomor-
J?.12); E. Millera (Piotrkowska 46), M. Ep-
jSWljńi (Piotrkowska 225), Z. Gorczyckiego ?f)i 59)- °- Antoniewicza (Pabianicka 

BAL MASKOWY „TANGANILLA". 
. ^ ^ • z o w a n y na rzecz prowadzenia hufców 
p o l n y c h P.. W. w dniu 21 bm., wzbudził w na-
^ m mieście ogromne zainteresowanie z uwagi 
ł>v Przyświecający organizatorom balu, oso-
tU; 0 r8" anizator6w, a t ak t e dlatego, t e przewi-

' 4 f l v j e 6 t W y b Q r Królowej Balu oraz wyróznie-
'ti»»£ a o a ie feklownic jszy kostium. NiewV.pli.wk 
Jj ***[ada la bedz-c n;ilcżata do nalbaidziei u-

ych w tegorocznym karnawał* 

Nowa ustawa aptekarska. 
Osobista i dożywotnia koncesja. — Wyłącz­

ność sprzedaży środków leczniczych. 
Rząd wniósł do Sejmu projekt usta-1 apteki, przyczem koncesje te będą mo­

wy aptekarskiej- regulującej wszelkie | g ł y być nadawane wyłącznie os°boni' 
posiadającym dyplomy aptekarskie dro­
gą konkursu. 

Projekt ustawy ustala szczegółowo 
obowiązki aptek, dzieląc je a dwie za­
sadnicze kategorie: apteki publiczne • 
zakładowe. Ustawa przewiduje dla ap­
tek wyłączność detalicznej sprzedaży 
wszelkich środków leczniczych. Szereg 
postanowień ustawy tyczy personelu fa­
chowego aptek, nadzoru nad aptekami. 

sprawy, związane z powstaniem i pro­
wadzeniem aptek na terenie całego pań­
stwa. Ustawa ta zastąpić ma 5 różnych 
ustaw w tym zakresie- obowiązujących 
dotychczas na poszczególnych terytor­
iach, a mianowicie: ustawę z r- 1844 dla 
woj. centralnych, ustawę niemiecką1 z 
r. 1801 dla województw zachodnich- u-
stawę austriacką z r- 1906 dla woje-
wództ południowych, ustawę rosyj­
ską z r. 1905 dla woj. wschodnich, oraz 
ustawę węgierską obowiązującą na 
pewnej części Spiszą. 

Projekt ustawy wprowadza zasad­
niczą zmianę, polegająca na osobistem 
I dożywotnlem nadawaniu koncesyj na 

'2.300.— Oświadczył przytem, że wydał 
tę kwotę, ponieważ mógł nabyć „oka­
zyjnie" kilka wartościowych dzieł sztu­
ki, co wzbogaciło muzeum miejskie i ja­
ko pokrycie tych wydatków propono­
wał uznać oszczędności- dokonane przez 
niego ,w wydziale osobowym. Magistrat 
sume tę r zatwierdził, a równocześnie po-

" i stanowił przywrócić skreśloną poprzed-
' nio sume na utrzymanie przychodu' psy­

chotechnicznej. 
Następnie' zatwierdzono statut przed­

siębiorstwa miejskiego pod nazwą „ka­
nalizacja i wodociągi". Wydział kanali­
zacji zmieniony ma być bowiem obecnie 
na przedsiębiorstwo miejskie. Jest cie­
kawym przytem szczegółem- że magi­
strat uchwalił ten stan bez poprzednie­
go przekazania go do uchwalenia komi­
tetowi budowy kanalizacji, które we­
dług obowiązującego dotychczas statu­
tu został wybrany na cały okres kaden­
cji rady miejskiej i bez zgody którego 
nie można przeprowadzać żadnych 
zmian w wydziale kanalizacji. Sprawa 
ta znajdzie niewątpliwie swe echa na 
posiedzeniu rady miejskiej. 

W końcu załatwiono szereg spraw 
dzierżawy i t. d. Postanowienia karne drobnych- jak dostawę pieczywa dla in-
za różne'przekroczenia w tym zakresie stytucyj miejskich, wynajęcie na cele 
przewidują kary do miesiąca aresztu • szkolne lokalu przy ul. Złotej, wydzier-
grzywny 1.000 zł. łącznie z pozbawię- żawlenie taniej jatki oraz parcelację La­
niem koncesji. giewnik i placów przydworcowych, po-

czem posiedzenie zamknięto. 
i i i -

Wstrząsające samobójstwo krawca. 
Powiesił się na ramie od łóżka. — Przyczyną roz­

paczliwego kroku brak chleba i pracy. 
(gr) Wczoraj we własnem mieszka­

niu przy ulicy Południowej 21 powiesił 
się na pasku, przerzuconym przez ramę 
łóżka 39-letni krawiec — Wolf Ajchen­
rad. Ajchenrad powiesił się z nędzy: nie 
miał co jeść sam. ani nie miał na chleb 
dla swych najbliższych: żony i dziecka. 

Szczegóły tego samobójstwa są 
wstrząsające. 

Desperat mieszkał razem z teściową, 
w jej mieszkaniu. Gdy Ajchenra<J stra­
ci pracę — teściowa poczęła mu czynić 
wstręty. Zadała. bv Ślę wyprowadził z 
jei domu. Nieszczęśliwy krawiec wziął 
te pogróżki tak bardzo do serca, że kilka 
krotnie zwierzał się przyjaciołom, że 
chyba sobie życie odbierze, jeśli rychło 

nie znajdzie pracy. 
Wreszcie wczoraj przebrała się mia­

ra goryczy krawca Ajchenrada. 
W domu nie było ani grosza, ani kru 

szynki chleba. Biedak poszedł na dół, do 
dozorcy. Prosił go o drobną pożyczkę, 
o kilka groszy; Dozorca nie odmówił. Za 
kilka groszy kupił Ajchenrad chleba, dał 
żonie i dziecku, a potem wysłał oboje z 
domu. 

Desperat został sam w mieszkaniu. 
Było koło dziewiątej rano. Umocował 
pasek do łóżka, przerzucił pętlę i powie­
sił sic. Nie zawisł na rzemieniu, tylko 
leżał na podłodze. Mógł w każdej chwi­
li, w ciągu tych kilkudziesięciu sekund, 
kiedy życie walczyło ze śmiercią wstać 

i wyzwolić się z śmiertelnego uścisku. 
Nie uczynił tego. Postanowił umrzeć. 

Zona, dziecko i teściowa, gdy przy­
szły po kilku godzinach - zastały zim­
ne i sine zwłoki. 

Towarzystwo ostatnia posługa, dzię­
ki staraniom p. Kopia, zajęło się pogrze­
bem -•- bezpłatnie. Po śmierci ludzie o-
kazali krawcowi jeszcze sporo litości 
Czy tak samo było za jego życia?... 

„NASZE SPRAWY*. 
Ukazała d e w sprzedaży jednodniówka ł6d»-

kiego związku zawodowego pracown&6w han­
dlowych, biurowych i przemysłowych „Naae* 
Sprawy 4 ' . Nwmer, poświęcony •prawetm pracow 
niczyim, zawiera, wereg" artykułów o ustawodaw­
stwie, socjulneni. o us-lowic o księgowych j ja. 

http://NiewV.pli.wk
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TEATR MIEJSKI. 
Dziś w piątek oraz w sobotę o godz. 4-ej po 

południu po cenach znacznie zniżonych i w nie­
dzielę po poludn.u po cenach zniżonych ostat­
nie powlórzcnin potężnej sztuki Tret iakowa — 
„Krzyczcie Chiny". 

W sobole i w niedzielę wieczorem aktualna, 
satyryczna, pełna ciekawych problemów, kome­
dja yioki Bauma „Plac paryski 13' ' w wy­
konaniu: Chojnackiej, Morskie), Skrzydłowakicj, 
Szlctyńskiej-Tymowskiej, Macherskiego, Wjna-
wera 

TEATR KAMERALNY. 
Dziś w piątek wieczorem i w niedzielę o go­

dzinie 5-ej po południu po cenach zniżonych 
ostatnie powlórzen.a arcywesolcgo „Mcdora", 

W sobotę wieczorem grana po raz pierwszy 
w Polsce — wielki sukces teatru berlińskiego 
„Renesans" — komedja wielce intymna w 3-ch 
aktach Coward'a „Sprawy poufne' 1 . 

Udział biorą: Nicdzialliowska, Suchecka, Śli­
wiński oraz reżyser sztuki J . Szyndler. 

TEATR POPULARNY (Ogrodowa 18J. 
Dziś i codziennie o godz. 8.15 wiecz. poraź 

9-ly ciesząca się olbrzymiem powodzeniem me­
lodyjna operetka Roberta Sloltza „Peppina". 

Bilety do nabycia w kacie teatru od godziny 
11 do 14 i od 16 do 22, oraa w biurze „Orble" 
pnzy ulicy P.ot akowskiej 65, tel. 101-01 od go­
dziny 9—16. 

TEATR POPULARNY W SALI GEYERA 
Piotrkowska Nr . 295. 

W sobotę, dnia 21 brr* o godz 8.15 wlecz, i 
w niedzielę, dnia 22 bm. o godz. 4.15 po połud 
nhi i 8.15 wiecz. ciesząca się duiem powodze­
niem aircykomiczina operetka w 4-ch siktach — 
„Szaleństwo jednej nocy" w wykonaniu całego 
zespołu, 

Ceny zniżone od 30 gr. do zł. 1 gr. 50 

120.1 1 9 3 3 . . * 2 0 

Teatr „SCALA' 1 , Śródmiejska 
gościnne występy 

15 

Wrzuciła 
czekając spokojnie aż ono 

dziecko do p i e c a . 
się spali. — Niesamowita zbrodnia młodej kobiety. 

Sąd skazał potworną matkę na 8 łat więzienia. 
(As). Nic było jeszcze takiego morder­
stwa jak to, które wczoraj rozpatrywał 
trybunał łódzki. Matka spaliła swe mie­
sięczne dziecko: spaliła je żywcem! Po­
tem pogrzebała trupka — bez nóg, z nad 
paloną głową i zwęgloną skórą niedale­
ko swego mieszkania we w*si Kały. 

27 września 1932 r. dzieci, podczas 
zbierania żołędzi, znalazły niedaleko sa­

natorium „Rozalja" jakiś napół zagrzeba 
ny w ziemi tobołek, owinięty w chustkę. 
Feliksa Szulkowska, zamieszkała opo­
dal, była świadkiem tej przygody dzieci. 
Ona pierwsza odwinęła tobołek. Zauwa­
żyła w nim pół szkielet — pół trupa 
dziecka — dziewczynki. Chustkę Szul­
kowska poznała już na pierwszy rzut o-
ka: należała ona do sąsiadki, Leokadji 

LLIFIILLLLLL 

Echa zatargu z sekwestratorent. 
Wzajemne obelgi — słowne i czynne 

lazły swój epilog w sądzie. 
(g) Przed sądem grodzkim rozegra- , kać, po dwudziestu minutach 

ła się wczoraj sprawa charakterystycz 

zna-

D-ra Pawła Saratowa 
WRAIZ z jego doborowym zespołem. 

Piątek, dn. 20. sobotę, dn. 21. niedziele, dn 22, 
o godz. 9-ej wiecz. 

PREMJERAI PRliMjERAI | 
Słynnego ar;ydiz>icła 
Ireny N I C M I T O W S K I I C J 

Dawid Golder 
W iobotę, 21 o godzinie 4-ej po poł. po cenach 

zniżonych 
OJCIEC — w 3-ch niciach Strłndbertfa 

Biilciy w kasie „Scali ' ' . 

4 L I I I . , INA«»— i 
Pol-

Koncert z płyt gramofonowych. 
Komunikat meteorologiczny. 
Przerwa . 
Komunikat Państw. Ins t Ekspor-

PIĄTEK, 20 stycznia 1933 r. 
11.40—11.5Q: C o d z i e n n y P r z e g l ą d P r a s y 

sklej. 
11.50—11.55: Komunikat meteorologiczny dla ko­

mun, lotniczej. 
11.58—12.05: Sygnał czasu z War szawy , Hej­

nał z Krakowa. 
12.05—12.10: Odczytanie programu na dzień bie­

ż ą c y . 
12.10-13.20 
13.20-13.25 
13.25-15.10 
15.10-15.15 

towego. 
15.15—15.25: Komunikat gospodarczy. 
15.25—15.30: Chwilka lotnicza i przeciwgazowa. 
15.30—15.35: Chwilka morska i kolonialna. 
15.35—15.50; Lekcja języka angielskiego (Lin-

' gua,phone) 
15 50—16.25: Plyly gramofonowe. 
16.25—16.40: Przegląd wydawnictw periodycz­

nych. 
16.40—17.00: „Idealwm Jerzego Berkeley'a (z 

cyklu „Wybitni filozofowie współcześni") — 
wygi. prof. Kazimiera Aidukiewicz. 

17,00—17.55: Koncert orkiestry dętej 7,w. Za­
wodowych Muzyków Rz. P. pod dyr An­
drzeja Bromke, 

17.55—18.00: Odczytanie programu na dzień na­
stępny. 

]g 00—18.50: Muzyka lekka z dane. „Adria". 
19.00—19.20: kozmallości . 
19.20—19.30: Komunikat Izby Przem. w Łodzi, 

repertuar teatrów. 
19.30—19.45: Feijeton p. t. „Przemysłowy ka­

meleon" — wygł. inż. Tadeusz Zamoyski 
19.45—20.00: P r a s o w y ' Dziennik Radiowy. 
20.00—20 15: Pogadanka muzyczna. 
20.15—22.40: Koncort symfoniczny z Filharmonii 

Warszawskiej. Wykonawcy: _ Orkiestra fil-
harrnoniczna pod dyr. Mikołaja MaJko 1 Bo­
lesław Kon (tort.). 

na dla naszych stosunków pomiędzy 
podatnikami a władzą wytmarową. 
Szlama Poznerson, zamieszkały przy 
ul. Żeromskiego 18, były członek ko­
misji szacunkowej przy 111 urzędzie 
skarbowym- mimo że naogół uiszczał 
się z podatków regularnie — ostatnio, 
zalegał za rok 1931 w wysokości 67 
złotych z tytułu podatku dochodowego. 
Czasy były ciężkie — Poznerson nie 
mógł spłacić tego podatku i w tym ce­
lu udał się do b. naczelnika III urzędu 
skarbowego. gdz'e uzyskał odroczenie 
już wyznaczonej egzekucji. Naczelnik 
urzędu oświadczył płatnikowi, że za­
wiadomi o swej decyzji wydział egze­
kucji przy urzędzie. 

Mimo tego oświadczenia naczelnika 
urzędu, w dniu 15 listopada przybył do 
mieszkania egzekutor Galarz z żąda­
niem zapłaty podatku. Egzekutor go­
tów był dokonać niezwłocznie zajęcia 
mebli- twierdząc- że załaduje je na wóz, 
który ma do swej dyspozycji. 

Poznersona w mieszkaniu w chw'1 1 

przybycia egzekutora nie było. Domow-
riicy-prWłł''funkcjonariusza urzędu 'Skar 1 

bowego o zwłokę, kilkunastominutową 
chociażby — .aż do przybycia samego 
płatn»ka.' 

Sckwestrator, nie mogąc s !ę docze-

przystą 

zajechał 
pił do wynoszenia mebl 

Wóz w międzyczasie już 
na podwórze. 

Poznerson przybył akurat w tej 
chwili, gdy j e K 0 ( j u żv zegar znajdował 
się w ręku tragarzy. Poznerson per­
swadował sekwestratorow'- że płat 
ność tego podatku jest odroczona. Se-
kwestrator żądał pisemnego zaświad­
czenia — jednak Poznerson przedsta­
wić go nie mógł. 

W rozgorączkowaniu miał jakoby 
Poznerson powiedzieć: .,N'e dałem pa­
nu łapówki, to ml pan zabiera rzeczy!" 
Urzędnik tak s'ę rozgniewał na te sło­
wa, że w pierwszej chwili sięgnął p° 
rewolwer, potem zaś uderzył płatnika 
łokciem w twarz. 

Wczoraj stanął sekwestrator Galarz 
przed sądem- jako winny ivtruszenia 
nietykalności cielesnej Poznersona. 
Poznerson wnos'1 o ska rżen i posiłko­
we. 

Przewód sądow\ wykazał winę 
oskarżonego, jednocześnie jednak poz­
wolił sadowi dojsL do |ir»e'u>nan'a że 
obelżywe odezwan'e s'ę puc adresem 
funkcjonariusza padł,,, istoto'?, z,ugl ftpz->i 
nęrsopa. 

Na tej podstawie sąd, :i/n?jac win­
nym Galarza, zwolnił go od odpowie­
dzialności karnej* 

Tak giną pożyteczni ludzie... 

Samobójstwo zimnego arctiiie ia. 
Podpalił własny dom i powiesił się 

wraz z żoną. 

W przerwie: feljeton IHerackl p . t. „Po-
W W L M I I O styczniowe W zwierciadle literac­
K I M " — wygł p. Hcrminja Naglcrowa. 

22 40— 22-15: Wiadomości sportowe. 
22.45—22.50: Dodatek do Prasowego Dziennika 

Radjowego. 
22.55—23.00: Urzęd. Komun. Państw. Inst. Me-

teorol.. oraz komunikat policyjny. 
23.00—24.00: Muzyka taneczna z Cafe „Adria". 

AUDYCJE ZAGRANICZNE. 
18.30. RYGA. „Wolny strzelec", opera 

Webera. Tr. z Teatru Narodowego. 
19.30. LIPSK. Wieczór Liszta. 
19.30. BUDAPESZT. Tr . z Opery Kró­

lewskiej. 
20.15. WJEDEN. Koncert z udz. Artura 

Rubinsteina. 
20.20. MONACHIUM. Koncert symfon. 
21.00. MED.IOLAN. Koncert symfon. 
21.15. BERLIN. Recital fortep. Artura 

Schnabia. Tr. z Eilharmonji. 
21,1 b'. LONDYN REGIONAL. Koncert 

muzyki współczesnej. 

(n) Niedaleko Frankfurtu nad Me­
nem w małej miejscowości Hohe Tan-
nen rozegrała s'ę jedna z najokropniej­
szych tragedyj-. jakie notują kronik' 
świata całego. Architekt i przedsiębior­
ca budowlany Krystian Bcyer odebrał 
sobie życie wraz z żoną w sposób 
wręcz przerażający: 
Podpalili swój dom i w płonącym domu 

powiesili s ię. 
Beyer liczył zaledwie 50 lat. Miesz­

kał z żoną w małym domku, położonym 
na końcu osiedla. Małżonkowie żyli w 
odosobnieniu: nikt 'cli n'e w i d y w a ł ni­
gdzie, nie bywal i I me przyjmowali g o ­
ści . 

Co s'ę działo za ich czterema ścia­
nami, niewiadomo. W każdym razie w 
domu panowała nędza. Mówią o tem 
sąsiadki, które prawie nigdy n'e spoty­
kały Beyerowej przy zakupach codzien­
nych. Ludzio cl żyP chlebem ' tem, c o 
dawał 'eh ogródek... 

Beyer był wziętym architektem: o-
kolica rozbudowywała s'ę. .lednak 
przyszedł kryzys- ruch budowlany u-

stał: architekt nie mógł znaleźć ani za­
jęcia- an> zleceń. 

Oncgdaj, około godz. 9-ej rano zau­
ważyli nieliczni przechodnie dym. do­
bywający się z ok'en domu- Przybyła 
straż ogniowa i policja. Drzwi od miesz­
kania były zamknięte. Trzeba było je 
wyważyć . W każdym pokoju były 
drzwi również .pozamykane. 

Że pożar powstał przez podpalenie 
— co do tego nie było wątpliwości. 
Łóżko w pokoju na piętrze było wyraź­
nie oblane naftą- a 
w gabinede architekta leżała sterta pla­

nów 
— również podpalona. 

Po krótkiej walce z ogniem — moż­
na było przeprowadzić poszukiwania w 
domu. Na strychu znaleźli policjanci 
dwa trupy. Architekt i Jego żona podpa­
lili dom- poczem powiesili s<ę na belkach 
na strychu. 

W całym domu n'e znalazła policja 
ani Jednego fen'ga. 

Jedynie w starej szkatułce było Wika 
pierścionków bez wartości, Jakaś de­
wizka i t. p.... 

Elzy Jeske, 
Policja wdrożyła dochodzenie, poszła 

kowana Jeskówna została zatrzymana-
Bardzo rychło podejrzenie stało się p«w/ 
nością: po próbach zapierania się i v/y>' 
giwania — Jeskówna przyznała, iż trup 
był kiedyś jej dzieckiem. 

Oskarżona mieszkała razem z matką, 
chorą staruszką. Obie cierpiały nędzę 
Nędza leży zresztą na twarzy Jeskówny : 

brzydka, niedorozwinięta fizycznie, a » ° 
że i moralnie mała, bardzo mizerna — 
sepleni i mówi głosem zupełnie mart­
wym. 

Dziecko leżało stale koło chorej bab­
ki — w łóżku. Któregoś dnia, gdy staru­
szka próbowała wstać zemdlała i padła 
na pościel. Padła i przygniotła mocn° 
dziecko, które nawet nie zapłakało, bo 
je matka poiła wywarem z maku, żeby 
nie krzyczało. Matka, która dziecka n»e 

nawidziła, która potrafiła nie zaniepo­
koić się o nie, gdy częstokroć spało p° 
maku po dwadzieścia cztery godziny-
tym razem była przekonana, że maleń­
stwo umarło — uduszone; 

Działo się to wszystko 17 sierpnia-
Jeskówna rozpaliła ogień, włożyła śpU' 
cc a może przyduszone dziecko do pie­
ca i potem patrzała co będzie. Dzieck 0 

ruszało się — oskarżona zeznaje to przed 
sądem — żyło jeszcze! Matka podłoży! 8 

ogień, czekała aż spłonie, widziała, jak 
aogi palą się na węgiel, jak ogień zajmu­
je główkę — i potem, gdy już była rt' 
pełnie pewna, że dziecku już nigdy ule 1* 
dzie potrzeba maku — zawinęła je * 
swoją chustkę i zakopała w ziemi, nied* 
leko mostku. 

Świadek Szulkowska podaje, że oskar 
żona katowała dziecko w nieludzki spe 
sób. Ze nie dawała mu jeść. Matka oska* 
żonej zmarła w trzy dni po tem piekieł' 
nera morderstwie. 

Pr.pJkurMor Karskj nie bez oburzenia-' 
w glosie oskarża podsądną. Maluje cąj? 
bęstjahtwo jej czynu, wskazuje sądo^ 
na jej obecny spokój i domaga się kaO' 
jak najsurowszej. 

Po krótkiej naradzie — sąd ogłoś*' 
wyrok. Dwudziestotrzyletnia Lcokadja 
Elza Jeske skazana została na 8 lat wie­
zienia. 

W motywach sąd wskazał, iż kara t° 
stała obostrzona ze względu na znęca' 
nie się i katowanie dziecka za życia i z 8 

zadanie mu potwornej śmierci. 
Jeske przyjęła wyrok z takim spoko­

jem i tępym wyrazem twarzy, jaki ją ce­
chował przez cały czas tego okropne^ 0 

procesu. (g). 
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P r z y m i n i m a l n y m w k ł a d z i e 
— o g r o m n y z y s k , — I n t e r e s m u r o w a n y . . . 

...ale... 
10 proc. dla mnie 
żąda 
za opublikowanie Krukowski 

WIOSNA W 
AFRYCE 
WYCIECZKA M O R S K A 

OKRĘTEM i P O L O N I A * 

G d y n i a - L izbona - C o i o b t a n c o 
M a l a g a - S e w i l l a - A n t w e r p i a 

O d 3 do 27 kwlatnlo b. r. 
Ceny bilolów od 870 - st. 

Informacyi udii«la|q wtzyilkls 
biura podróży orał 

LINJA GDYNIA-AMERYKA 
i — UL MORIIOFKO^IKA 1 1 6 

— UL WOITYNQTONA 
— UL. LUBICZ 9 
— UL NOBŁONLA 3 
— UL. GROTTG*RO 1 0 0 * 

WYSTĘPY D-RA PAWŁA BARATOW* 
W TEATRZE „SCALA". t , , |c-

Już dziś rozpoczyna swe gościnne 
P.v znakomity artysta dr. Pawet Barato*' * „j 
ze swoim zespołem w świetnej sztuce , r 

NicmirowskleJ „Dawid Golder''. „.„Ii 
W sobotę popołudniu po cenach ziil*p. jr 

arcyd»lcło Strindbenu „Ojciec'', w ktńrei 
Pawet Baratow kreuje role rotmistrza. 

s 

K 
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P E N S Y J K I , H O N O R A R J A I D J E T Y 
^ a członków rozmaitych komisyi radzieckich były tematem wczorajszych obrad ojCćv; 

miasta. — Uchwalili wypłacie sobie po kilka tysięcy złotych za czas ubiegły. 
^ruszająca troskliwość o kieszenie mieszkańców m. Łodzi. 

^ c z o r a j s z e pos iedzenie r a d y miej-S1',?ierwsze
 P° długotrwałych "fer-

któ 
zaci^if m ° w y c h * w z b u d z i ł o s z c z e g ó l n e 

b a w i e n i e z a r ó w n o w ś r ó d r a d n y c h 
• u n i i u n o i u u i a u u V 

rzy stawili s ie w komplec ie , jak i 
\*XM publ iczności , która obsadziła ga-

' i d o o s t a t n i e g o mie jsca . 
^ Powszechne z a i n t e r e s o w a n i e bufoi ł 
S y w i ś c ' e t r z e c i P u n k t P o r z ą d k u d z i < j n ' 

dotyczący sprawy wicepre2. dr . 
'ńskiego, tembardziej. ż e spodzie-

t^ 1. 1 0 się, iż dr. Wieliński przybędzie n a 
j e d z e n i e i zabierze g łos w tej spra-

Wbrew jednak 
e?; Wieliński n 'e przybył . 
Nr -

j r e _ " » c w jeonaK oczek iwan iu w*se-
h Wieliński n ' e p r z y b y ł , 

ty n W s t ^ P l e o d b y ć się m 'a ły w y b o -
"iiiim r o k k a l e n d a r z o w y 1933 p r e z y -
rad7i r a c ^ y rniejskiej 1 s t a ł y c h k o m i s y j 
s e n ? e c k i c h . Ponieważ na k o n w e n c j e 
j i o row r a d y miejskiej u c h w a l o n o 
C i ś n i e , ż e 
i c u ^ n o prezydium Jak • komisje po-

bez zmiany w tych samych 
t3j składach personalnych, 
i ) ^ miejska o g r a n i c z y ł a się t y l k o do 
L, C c ' a do w i a d o m o ś c i tej d e c y z j 1 

( C f . e n t u . P r z y tej okazji w s k a z a n o Je-
W że b a r d z o w i e l u r a d n y c h , człon 
Hi.. komisji, nie p r z y b y w a na pos ledze-
rUni 2 * e R 0 w z g l ę d u c z ę s t y b r a k quo-
ni6 Uniemożliwia n o r m a l n e p r o w a d z c -
H t a °°rad. Uchwalono w o b e c t e g o po-
d>iB ,kę do r e g u l a m i n ó w kom'syj ra-
- ^ckich. że, 

ty. który nie przybędzie na trzy 
gżenia zostaje skreślony z Usty 

ów komisji a na Jego miejsce 
wchodzi następny, następnie zajęto się s p r a w ą rozdag-

ważności ' ' 'Uchwały rady miejskiej 
Mt^lawiaJąceJ , że c z ł o n k o w i e mag i -
D^ 1 1 i r a d y . zas i ada jący , w zarządcach; 
t t ^ ę b i o r s t w k o n c e s j o n o w a n y c h , o* 
Dawane z t e g o t y t u ł u honora r jn 
, ' l f w a j ą do k a s y miejskiej , r ó w n i e ż 

na członków rad nadzorczych instytu-
cyj. P r z y tej okazji nastąpiła dyskusja-
która wywołała dużo wesołości. Miano­
wicie, zabrał głos r. Pogonowski, któ­
ry oświadczył, że jako członek zarzą­
du elektrowni wpłaca regularnie do ka­
sy miejskiej o t rzymywane z elektrow­
ni honorarja, uważając, że wypełnia w 
ten sposób uchwałę rady. Tymczasem 
Izba skarbowa przysłała mu nakaz płat­
niczy na podatek od tych kwot. które 

pobiera on w elektr°wnl. 
Gdy wyjaśnił, że jest to nieporozumie­
nie, izba skarbowa oświadczyła- że nie 
może wchodzić w te sprawy, gdyż jeśli 
daruje on pieniądze kasie miejskiej, to 
w takhn raz'e powinien być ściągnięty 
podatek od darowizny. Prosi on wobec 
tego. ażeby magistrat załatwił tę spra­
wę, gdyż chyba nikt nie może go nara­
żać na tr> aby z własnej kieszeni pła­
cił podatki od sum, które otrzymuje 
miasto. 

Bezpośrednio po nim zabrał głos 
ławnik Purtai, który oświadczył, że 
również otrzymał tak' naikaz. Wobec 
powyższego prezydent Ziemięcki przy­
rzekł w imieniu magistratu załatwić tę 
sprawę w izb'e skarbowej- gdyby je­
dnak s'e okazało, że podatki te musza; 
być zapłacone, wówczas 
zapłaci je magistrat z własnych fundu­

szów. 
Duże wrażenie wywoła ł następny 

punkt porządku dziennego, który doty­
czył ustalenia wysokości djet dla człon­
ków radzieckiej komisji rewizyjnej w 
Komunalnej Kasy Oszczędności m- Ło­
dzi. Członkowie d pracowali dotych­
czas honorowo. Ze względu na to je­
dnak, że -posiedzenia odbierają im dużo 
czasu- magistrat wysunął wniosek, aby 
przyznać im 

po 20 zł. za każde posiedzenie. 
N»e byłoby w tem nic nadzwyczajnego-
gdyby nie okoliczność, że wniosek prze 

I, 

widywał wypłacenie po 20 zł. za każde I wypłacić. Korzysta wobec tego z od-
posiedzenie- począwszy od pierwszej, nośnego paragrafu statutu NTA. który 
chwili istnienia K. K. O. t. j . od 1 stycz­
nia 1931 r., a więc za dwa lata. 

W ten sposób każdy z radnych,za­
siadający w tej konrsji, miałby obec­
n i e o t rzymać po kilka tysięcy złotych. 

W sprawie tej zabrał głos r. inż. 
Popielawski, który gorąco zaprotesto­
wał przeciwko takiemu załatwieniu 

przewiduje, że w razie zaskarżenia ja­
kiejś decyzji, istnieje obawa, iż zbyt 
późne rozpatrzenie skargi może nara­
zić na straty pieniężne instytucję spo­
łeczną, decyzja ta może być wstrzy­
mana. Wobec -powyższego magistrat 
zgłasza wniosek, aby niezależnie od 
zaskarżenia decyzji ministerstwa do 

rzeczy i zwrócił uwagę, że skoro ma- NTA zwrócić się do ministerstwa 
gistrat tak rygorystycznie odbiera wy 
nagrodzenia za posiedzenia radnym, 
którzy zasiadają w zarządach tramwa­
jów, elektrowni itd. — nie powinien 
hojną ręką wypłacać pensje za posie­
dzenia w KKO. Tembardziej zaś nie 
powinien przedkładać wniosku o wy­
płacie za lata ubiegłe. 

Jak zwykle tak i tym razem, ma­
gistrat skorzystał z tego, że posiada w 
radzie miejskiej większość i głosami 
tej większości wniosek uchwalił w 
brzmieniu, przedłożoem przez magi­
strat. 

Wreszcie przystąpiono do omówie­
nia sprawy wiceprez. dr. Wielińskjego 
Referował ten punkt porządku dzien­
nego r. Hartman, który wyjaśnił rze­
czy już znane naszym czytelnikom, 
oświadczył wszakże, że magistrat p o ­
stanowił zaskarżyć decyzję minister­
s twa spraw wewnętrznych do Najwyż 
szego Trybunału Administracyjnego. 
Chodzi jednak przytem również o SDra 
wę wypłacenia wiceprez. Wiełińskie-
mu pensji. W wypadku bowiem, gdy 
decyzja ministerstwa spraw wewnętrz 
nych nie zostanie uchylona, wiceprez. 
Wiclińskiemu należy się wypłata peł­
nych poborów za czas od l lipca 1932 
do 1 stycznia 1933. Ponieważ magi­
strat stoi na stanowisku, że dr. Wieliń­
ski nie powinien więcej piastować 
mandatu wiceprez. miasta, tem s a m e m 
uważa, że nie należy m u tych poborowi 

spraw wewnętrznych z prośbą o 
wstrzymanie wykonania jego decyzji, 
aż do czasu orzeczenia NTA. 

Rada miejska wniosek ten uchwa­
liła. 

Bardzo długą i burzliwą dyskusje 
wywołała sprawa zawieszenia 15 pla­
nów budowlanych. Jak zwykle tak i 
tym razem r. Pogonowski i Schott pięt 
nowali politykę magistratu, która ta­
muje ruch budowlany i jak zwykle, 
większość socjalistyczna uchwaliła 
wniosek magistratu. 

Na tem wyczerpano porządek 
dzienny i przystąpiono do rozpatrzenia 
wniosku frakcji socjalistycznych, któ­
ry brzmiał jak następuje: 

—„Od stycznia r. b. ZUPU wypła­
ca bezrobotnym pracownikom umysło­
wym tylko 40 proc. przypadającego im 
zasiłku z tytułu ubezpieczenia na wy­
padek bezrobocia. Wobec tego, że ta­
kie posterowanie ZUPU godzi w Inte­
resy 2000 bezrobotnych pracowników 
umysłowych, rada miejska zakłada go­
rący protest I w z y w a magistrat do 
złożenia odpowiedniego protestu u 
władz rządowych". 

Przed głosowaniem nad tym wnio­
skiem okazało się, że w międzyczasie 
większość radnych opuściła już salę 
obrad, wobec czego z braku quorum 
posiedzenie w tem miejscu przerwano. 

Sum. 
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T r a g i c z n a s y t u a c j a i n t e l i g e n c j i . 
Cvba bezrobotnych pracowników umysłowych przekracza cyfrę 6 0 tysięcy. — Ci, którz\ 

jeszcze pracują, ledwo mogą wyżyć. — Unieruchomione kapitały Z U. P. U 

onieczny jest natychmiastowy, skuteczny ratunek 
I > 

LS ^ 2 V s t k i e Prawie zakłady ubezple-> słowach na 235 tys. w r. 1930 — na 288 te l ig e ntów mielibyśmy tylko 21 tys ie 
S ?f a.cqwników znalazły się w na- tys., a w r. 1931 na 282,3 tys . Ta o- cy. Tymczasem urzędy pośrednictwa 
W ; Wkiem położeniu. Bezrobocie ] statnja cyfra niewątpliwie ścisła nie pracy już w kwietniu r. ub zarejestro-
> a s ; m Pogłębiającego sję kryzysu {jest, nie wiadomo bowiem dlaczego wa ły jch 48.692, a więc 

m i a ł a b y s ię zmnie j szyć , s k o r o s a m p r z y 
ro s t n a t u r a l n y p o w i n i e n w p ł y n ą ć na jei 

tyflj i a > i lość u b e z p i e c z o n y c h , p łacą -
? w s k ł a d ' k i , j ak i w a r s z t a t ó w pracy, 
S o r i v V n ' e s P a d a > w z r o s ł a n a t o m i a s t I z w i ę k s z e n i e . ' W k a ż d y m raz i e m o ż n a 

Dn l e r n ' e " 'ość o sób . u p r a w n i o n y c h ! ś m i a ł o p rzy jąć , że liczba inteligentów, 
V^ °« iocy , k tó rą o b o w i ą z a n e są da- j żyjących z pracy rąk własnych, p r z e ­

kracza w chwJH obecnej cyfrę 300 ty-
tysjęcy. Z l i c zby tej na w o j e w . c e n t r a l ­
ne p r z y p a d a 45,1 p r o c . ogólnej ilości, 
n a w s c h o d z i e 7,3 proc- , na p o z n a ń s k i e 

W m y ś l o d n o ś n y c h s t a t u t ó w za-
k: ubezp ieczeń , a k t ó r e j , n i e s t e t y , 

2 v u ^ w s t an i e . 
!ty0* a d y f e są w t e m t r u d n i e j s z e m 
h « . m u - . ż e w ł a ś c i w i e nie mogą o k r e 

a n i l i czby d o k ł a d n e j , o s ó b . u -
tywn,°nych d o p o m o c y , a n i fundu-
\ 7 ' " f ten cel P o t r z e b n y c h , an i p r z y -
!*yć a ' n y c h w p ł y w ó w , na k t ó r e H-
\ r "i053-' a n i z w ł a s z c z a t y c h fundu-
% k t ° r e m i w p r a w d z i e z a k ł a d y r o z -
S P o ż a l ą , a k t ó r e j ednak u p ł y n n i o n e 

j ^ e ] chwi l i b y ć nie mogą . 
^''nT w e ź m i e m y pod u w a g ę jeden 
\F}F* k lęski b e z r o b o c i a , m i a n o w i c i e 
i g ł o w y c h , o k a ż e s ię . że j e s t t o 

0 naibardzjeJ dotknięty przez kry-
\ u . zvs odłam pracujących. 
%; * ' ' c z b a w y r z u c o n y c h p o z a na -

\ j P r acy i n t e l i g e n t ó w w chwil i o b e -
S P t n , e s ł e t y ' " i e m o z e b y ć o k r e ś l o n a 
S v W P rzyb l i żen iu , g d y ż n ie pos l a -
\ ; n

 v v lei m i e r z e d o k ł a d n y c h cyfr-
'k iJLUr7-̂ d S t a t y s t y c z n y poda je na 

^ 9 całą ilość p r a c o w n i k ó w u m y -

i p o m o r s k i e — 18,3 p r o c , na śląskie 
13,4 p r o c . n a p o ł u d n i o w e — 15,9 p r o c 

K o b i e t y w ogólne j m a s i e ' p r a c o w n i ­
k ó w u m y s ł o w y c h s t a n o w i ą 29,1 p r o c , 
w p o s z c z e g ó l n y c h w s z a k ż e dz ie ln icach 
o d s e t e k ten w a h a sję w d o ś ć d u ż y c h 

przeszło dwa razy więcej, 
aniżeli to wypada z danych Z. U. P. U. 
Jeżeli dodać, że do obliczenia tego nie 
wchodzą młodociani Poniżej 16 lat, ani 
starsi ponad 65 lat w chwili objęcia za­
trudnienia, iak również wszyscy zwol­
nieni od obowiązku ubezpieczenia, jak 
wreszcie i to, że nie wszyscy pozba­
wieni pracy są zarejestrowani, to 
stwierdzimy, że liczba pracowników 
umysłowych, pozostających bez zaję­
cia, 

przekracza prawdopodobnie cytrę 
60 tysięcy. 

Ponieważ bezrobocie w ciągu ostat 
granicach, tak np. w WOJ. centralnych inch miesięcy znacznie sie wzmogło," a 
k o b i e y stanowią 29 p r o c wśród fnte-Jo pracę w dzisiejszych warunkacht bar-
ligencii pracujące! zarobkowo, we dzo trudno- trudniej, njż w innych dz ie 
wschodnich — 26 p r o c , w poznańskiem dżinach, dochodzimy do wniosku, że 
i pomorskiem — 36 proc-, w śląskiem 
—22 proc. i w południowych — 29 proc. 

Jeszcze trudniej jest ustalić dokład­
ną liczbę bezrobotnych pracowników 
umysłowych. Dane Głównego Urzędu 
Statystycznego podają tę liczbę na 
mniej więcej 7 p r o c ogólnej ich ilości, 
ale, niestety, jest to tylko odsetek po­
bierających zasiłki z Z. U. P. U- w sto­
sunku do ubezpieczonych. Gdyby to 
była cyfra ścisła, to bezrobotnych 'n-

pOłożenie inteligencji pracującej 
jest nad wyraz ciężkje. 

Nadmienić również należy, że o-
prócz pracujących zawodowo samo­
dzielnie należy uwzględnić jeszcze ich 
rodziny. Wśród pracowników fizycz­
nych na iednego przypada dwuch człon 
ków rodziny, biorąc zaś pod uwagę to, 

bezrobocie wśród Inteligencji 
dotknęła w sumie około 

150 tysięcy osób. 
Tak sję przedstawia klęska, która 

musiała wziąć na swe barki inteligencja 
pracujących. A przecież należy uwzgle 
dnić również redukcję uposażeń tych, 
co jeszcze pracują i zarabiają, a wiado­
mo, że redukcje te dotknęły inteligencję 
w stopniu większym, aniżeli nawet 
pracowników fizycznych. 

Pracownik umysłowy iedyną deskę 
ratunku w warunkach dzisiejszych wi­
dział w pomocy Z. U. P . U. Okazuje 
się, że i tutaj pomoc będzie nader pro­
blematyczna, a w każdym razie nader 
mała. Gospodarka zakładów ubezpie­
czeniowych była prowadzona w ten 
sposób, że 
znaczna część zgromadzonych fundu­

szów nie może być uruchomiona. 
Według urzędowych danych z 602.598 
tys. zł-. 463.760 tys- zł., t. j . 77,0 proc. 
ulokowano na długi termin, i tylko zł. 
138-838 tys. zł., t. i. 23 p r o c — na krót­
ki. Z lokat długoterminowych 27,7 pro­
cent umieszczono w nieruchomościach-

122 p r o c — w pożyczkach hipotecznych 
46,6 proc. w papierach wartościowych 
i 3,7 w innych pożyczkach. Bez dużej 
s ra ty sum tycli wycofać niepodobna, a 

i e inteligent utrzymuje 1,5 osoby, a 60.pieniądze ulokowane w nieruchom* 
tys. interwentów ogółem 90 tys. osób, śdach nie dają zapewne nawet odset 
okaże się. że Ików. Z K 
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CASINO I Blaski i cienie miłość 
DZIŚ 1 DNI NASTĘPNYCH! 

W rolach głównych: SYLVU SIDNEY. bohaterka „Wielkomiejskich ulic" I -Tragedii Amerykańskie]" oraz rasowy FREDRIC MÂJj 
niezapomniany Dr. Jekyll I Mr. Hyde. 

NADPROGRAM: Tygodnik dźwiękowy Paramountu. — Początek seansów o godz. 4 po pot. 

Grand Kino! Śpiew... całus... dziewczyna 
O S T A T N I E 2 D N I ! 

Muzyka Roberta Stolza. - W roi. gt. Clustaw FRoUCH. - Na* program; Hawajska muzyką i śpiew. 
Chcąc dać najszerszym sferom możność obejrzenia tej komedii rozśmieszającej d c I M , rosiały ceny miejsc rmrone: 

wszystkie miejsca 49 gr. i 1.10, na pozostałe seanse Iii miejsce zł. 1.10. II 1.70, I zł. 2.50. — Bilety ulgowe zł. 1.70. 
od 4 do 

L U N A „ R A J P O D L O T K Ó W 
Dziś i dni następnych przepiękny film w języku 

c i e s k i m 

9 9 
w którym rozśpiewana, roztańczona, porywająca wdziękiem ANNY ONDRA i 
szy razem grając, dają prawdziwy koncert gry. — Początek o godz. 4-ej po pohrw •ObÓT^^^ 

świetny reżyser i aktor (Umowy KAROL ŁAMACZ po 
niedziele i święta o godz. 12-ej PORANKI. 

partout i bilety bezpłatne nieważne. 

1-szy Dźwiękowy Kino - Teatr 

SPLEMMD 
NARUTOWICZA 20. 

D Z I Ś I D N I N A S T Ę P N Y C H ! 

Superfilm produkcji , S O W K 1 N O M O S K W A " re 

B E Z D O M N I 
ż. Mikołaja Ekka p 

CC 
t. 

99 
Pierwszy film mówiony i śpiewany w języku rosyjskim. Mikołaj Bałatów. — Początek seansów o godz. 

L. O N D V E N U S " * 

U 
K 

I DROGA DO ŻYCLALPI 
IPUTIOWKA W ż , z r.i'( 

k k 

h 
W pozostałych z udziałem MARLENY DIETRICH, która s tworzyła najpiękniejszą kreacje aktorską iako zona, matka i kochanka. 

głównych: fenomenalny DlCKIE MOORE oraz ujmujący Herbert Marschal. 
NADPROGRAM DŹWIĘKOWY. DODATEK I AKTUALNOŚCI Z KRAJU! 

Początek w dni powszednie o 4.30 w soboty i niedziele o I-ci. - Ceny miejsc zniżone! — Bilety ulgowe ważne bez ograniczeń! -
mocno ogrzana! - Na I seans wszystkie 'mie j sca po 0.75 i 0.49 groszy. - Następny program: „KOMENDA .SERC (Llebeskomando) 

Aferzysta i nieuk w roli profesora. 
E x - b a n k i e r , k t ó r y z d e f r a u d o 

4 - c h 

w a ł w B e r l i n i e k i l k a m i l j o n ó w m a r e k , z d o b y ł w c i ą g u 

l a t s ł a w ę n a u k o w ą w A m e r y c e . 

Czy Normanno jest Fryderykiem Lewinem? 
(r) Wielką sensację, nietylko w 

Ameryce- ale i w całej Europie, wywo­
łało aresztowanie w Bostpnij: , .g/ośne-1 
5io profesora uniwersytetu* ""hórwardjś 1 , 

kiego.' • k t ó r y uważany jest za najlep-
WftrWy^sz.ą uczelnię w Stanach Zjedno­
czonych, Frederico Normanno. Policja 
stwierdziła bowiem bezspornie, iż sza­
nowany , uczony jest poszukiwanym 
przez władze śledcze bankierem Fryde­
rykiem Lewinem, który przed cztere­
ma laty dokonał w Berlinie oszustwa 
na sumę 5 miljonów marek niemieckich. 
Bankier- oszust i profesor uniwersytetu 
W Horwardzie? Te zestawienia brzmia­
ły talk fantastycznie, iż nie dawano im 
zupełnie wiary. 

Historia Lewina - Normanno jest 
jedną z najciekawszych kart historji 
kryminalistyki naszych czasów. Prze­
dzierzgnięcie się bowiem bankiera w 
uczonego, który mógł zająć katedrę na 
uniwersytecie Horwarda i wykładać 
tam z wielkiem powodzeniem, musi 
wywołać najżywsze zainteresowanie-
jeśli zważymy przytem- że metamor­
foza ta dokonana została zaledwie w 
ciągu 4 lat. Idźmy wszakże kolejnym 
biegiem wydarzeń. 

Dnia 18 października 1929 roku ca­
ły Berlin, a wraz z nim cała Europa 
zaalarmowane zostały wieścią o ol­
brzymiej aferze bankiera Lewina, który 
wraz ze swym sekretarzem Oskarem 
Rappoportem, sprzeniewierzył sumę 5 
miljonów marek niemieckich i znikł 
Wszelkie poszukiwania me dały żadne­
go rezultatu. A tymczasem obaj aferzy 
ści przez Paryż* Uorndyn i Buenos Ai­
res jechali ze zdefraudowanymi nńljo 
nami do Porto Alegro w Brazylji. 

Dla mieszkańców Europy stosunki 
panujące w państwach południowej 

. Ameryk" pozostaną jeszcze długo zu­
pełnie niezrozumiałe. Tam bowiem wy­
starczy zgłosić sję do biura meldunko­
wego w towarzystwie dwuch świad­
ków- by zostać, jako „człowiek' który 
zgubU swoje dokumenty" wciągniętym 
do rejestrów mieszkańców pod innem zgo 
ła nazwiskiem. Świadków można zaw­
sze tam znaleźć- zwłaszcza jeśli się ma 
pieniądze i w ten sposób Lewin został 
zapisany jako Federico Normanno. uro­
dzony w jak'e.iś wiosce pod Por to Al­
legro, a jego przyjaciel 1 sekretarz. 
Oskar Raopcport- został Oskarem ls-
serl ;""in- Pn (Iwłićji dniach otrzymali 
oni paszporty brazylijskie i wyruszyli 

do Stanów Zjednoczonych. 
Tajemnica pozostaje w 

l ewin al'as Normanno zdobył. dypJLPujj 
ukończenia wyższej uczelni. Ale dzięki 
swej wielkiej ogładzie towarzyskier. 
nieprzeciętnej inteligencji i dużemu- o-
czytaniu, zdołał on dostać się odrazu 
do towarzystwa uczonych amerykań­
skich. Najwybitniejsi profesorowie ame­
rykańscy gościli go w swym domu. W 
ciągu krótkiego czasu zaprzyjaźnił 
on z konsulem brazylijskim 
że gdy w Waszyngtonie odbyć się mia­
ła panamerykańska konferencja- i na 
skutek raportów konsula rząd brazylij­
ski wyznaczył jako swego delegata pa­
na Federico Normanno. 

Niepospolitą inteligencją musiał być 
obdarzony Lewin, jeśli umiał tak dosko­
nale przystosować się do towarzystwa, 
w którem się obracał- towarzystwa 
wyłącznie ludz' nauki, o głośnych w 
Ameryce nazwiskach. I tńc dziwnego* 
że w roku 1930 otrzymał on już zapro­
szenie do objęcia stanowiska wicedy­
rektora instytutu gospodarczego w 
Cambridge. A w rok później.. poparty 
przez szereg wybitnych uczonych, o-
trzymuje on katedrę ekonomj' na uni­
wersytecie Horwarda . 

Lewin - Normanno nie ustaje w pra­
cy nad kształceniem się. Wykładać na 
uniwersytecie blagą n<e można. Ale po­
siadał on istotnie niepospolite zdolności. 
Jego wykłady wkrótce stały się głoś­
ne w całej Ameryce. Mając doskonale 
zabezpieczony byt- dzięk' m'ljonom. 
które zdefraudo wał- mógł on sobie po­
zwolić na poświęcenie się w ten dziw­
ny sposób karjerzc naukowej. Po upły­
wie pół roku ukazuje się jego praca 'p . 

j gdyby centrum całego życia uniwersy-
jaki sp°sób j teck«ego w Bostonie. 

Gdyby4»Ł(wt-i1r$ria tem poprzestał, n'-
gd« u.ie..zd.ołąnoby . go zdemaskować. 
Ale on pragną] stawy i. rozgłosu. Cały 
rok przygotowywał 'się do napisania 
nowego wielkieg 0 dzieła, studium o 
Brazylji. a gdy je wydał nazwisko je«go 
zyskało sobie odrazu międzynarodową 

, sławę. Pisać zaczęły o nim wszystkie 
ile ,e i dzienniki, nazywano go genjuszem z 

Bożej łaski drukowano jego fotografie. 
I to właśnie go zgubiło. Jeden z egzem­
plarzy, dziennika .amerykańskiego, w 
którym była pomieszczona jego foto­
grafia dostał się do Berlina. Poznano 
go tam natychmiast. Wydelegowano 
do Ameryk' najzdolniejszych detekty­
wów i Lewin został zdemaskowany. 

Aresztowanie jego wzbudziło w 
Ameryce sensację, jakiej ten kraj wszel 
kich niemożliwości jeszcze nie przeży­
wał- Nic dziwnego, zresztą. Karjera na­
ukowa Lewina była zbyt oszałamiają­
ca, by można się. było pogodzić z tern-
iż jcs\ to bankier - aferzysta, który po­
siada .wykształcenie zaledwie 6 klas 
gimnazjalnych. I oczywiście rozległy s'e 
głosy sprzeciwu. Najwybitniejsi uczeni 
amerykańscy wyrazT' opinję, że Nor­
manno nie jest Lewkiem. Najbliższe dni 
przyniosą zupełne rozwiązanie tego nie­
zwykłego wypadku w dziejach krymi­
nologii. 

|j;jj;|iiiiiiiiiiiniiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiii!i 

Felietony radiów* 
Dnia 27.1. o godz. 19.30. inż. 

njusz Porębski zajmie radjosłuchac* 
feljetonem p. t. „Kształtowanie sicj^ 
wego światopoglądu", kreśląc g^Ja, 
linję postępu i rozwoju techniki. } \ A , 
jak to łatwo dopatrzeć, idzie w ki^jj 
ku zupełnego odciążenia człowiek3 
wysiłku fizycznej pracy, a dania A 
wzamian jaknajwięcej czasu na r0^r& 
duchowy. 11-

Tegoż dnia w przerwie koncerW j™' 
fonicznego,z Filharmonii Warsza?* 
p. Michał Melina w swym felieton* 
„Słuchowisko a tear" podniesie rol«, 
atru wśród szerokich mas spole^L 
stwa,. oraz wpływ słuchowiska raaj°7 
go na pewne klasy ludzi. Wresz c ' e 3 
zakończenie scharakteryzuje różnic? J 
wnętrzne między teatrem w i d o ^ J 
wym a teatrem akustycznym — J1 

jest radjo. 
DI 
U 

„Walka o południową Amerykę" do 
której wstęp napisał jeden z najgłoś­
niejszych uczonych świata, profesor 
Oay. 

Gdy uprzy tomni ły sobie- że Lewin 
ukończył zaledwie 6 klas gimnazjal­
nych' musi jepfo karjera wzbudzić zdu­
mienie i niedowierzanie. Ale tak było w 
istocie. W innych warunkach Lewin 
musiałby zostać doprawdy człowiekiem 
o światowej sławie. Jego wiedza samo­
uka ' w dodatku wiedza, zdobyta za­
ledwie w c'ągu jednego roku. jest po-
prnstu niepojęta. W roku 1932 sprowa­
dził on do Ameryki swą żonę, aby za­
dość s'ę stało formalności, ożenił sic z 
nią poraź w t ó r y jako Normanno. i od 
tej chwili jego mieszkanie stało się jrak-

J l ^ N C Ó P 0 L ' r ' ' 
Polskie Biuro Podróży 

Paryż IX. 11. ruc Montholon 
(przy Square Montholon) 

metro .Poissonniere — Tel.- Provcncc 
76-43. 5 MINUT od ( ia r r du Nord i Ciarc 

dc l*Est. 
Organi/ ine tanie wycieczki auto 

ka rami 'po Paryżu i okolicach z prze­
wodnikiem, rezerwuje pokoje w hote­
lach, sprzedaje bilety kolejowe do 
' .wys tk ic l i państw, a w szczególności-
ulgowe bilety kolejowe do Polski. 
Podróżujcie za pośrednictwem ..FRAN-

COPOLU". 
..I KANCOPOL" - to synonim facho­

wości i rzetelności. 
Oddział w Nicei: 14, ruc Hale w 

•teł.: 20-77 

Pokażmy PolsKe M ? 0 ' H 

Anglicy nie znoszą słowa. -PU 
ganda". Wszystko, co posiada ^ 
zapach tego pojęcia skazane jest 
w Anglji, na niepowodzenie. .« 

• -ą 

Proi --aganda polska, jeżeli nie ° ^ 
nęła zagranicą pożądanych rezult* \ 
to przede*vszystkiem dlatego, że 
umiała dostatecznie dyskretnie $ 
wać wartościami propagandoweni'- i^ 
dając im specyficzne zabarwienia-

To też z zadowoleniem należy 
witać cizielko o Polsce w języku 3 , v . " 

wydane bardzo pięknie Pjjj skini . 
Polskie Biuro Podróży 
to doskonale zredagowany, 
blisk..) setką rotograwiurowych 
cyj, przewodnik po Polsce, p. 
Polaitd n e x t l J 

Treść zwięzła i rzeczowa sW# 1 

unika łatwego frazesu propag* 
go. Wnioski wynikają same Pr*.c''cfl 
z opisu i ilustracji. Piękno POLSKA ^ 

UR'TS\Ą sem nawet pewna egzotyka. t 

zażu gór czy Puszczy Biafow' 
folkh.r wsi polskiej, piękn.i 
tektura miast rolskich. mu 
wszrs ik . to, jak w bar \ /n \ u 

j skopie, przewija się pr^ez 
! niewielkiej. 
I barwnej, ludowej okładce, 
i Gronowskiego. 

kieszonkowej książę^ ,i 
koinP 0 '-

ZEBRANIE KOTONIARZV' KJII 
W niedzielę- 22 stycznia * 

Z. Z. Z. przy ul. Piotrkowskiej ^LM 
dzie się ogólne zebranie ROBOTNA i 

kotoniarzy. Na zebraniu omówio" ,jj 
dzie sprawa redukcji plac w pr*r o ' 
pończoszniczym i podjęcia wal1* 
mowę zbiorową. 



K u r ] e r H a n d l o w o - P r z e m y s ł o w y 
łódzkiego oScrę^n w l ó k i e n i M c z e g o . 

C H A O S M O N E T A R N Y . 
obecnej koniunktury 

rdKtea 0 W e ' ^ e s i n ^ m i e m a złożoność i 
e r i t * W o składających sie na nią elc-
n 2 . w - Każdy kraj wzięty indywi-
t^ n i ^' Podobnie jak całość gospodar-

£ « W v i r i ś w ' a t o w e g o , stoi w.obliczu nle-
Rci d o n i ° s ł y c h zagadnień budżeto­

w e , ' 1 ' monetarnych, ekonomicznych 1 

[ ^ z e g o rozwiązania-
L .sfod tych zagadnień mieisce szcze-

. t j ! , e , ^ a ż n e zaimuie kwestja slabiliza 

wierne klasycznym zasadom monetar­
nym. Pańs twa te Policzyć można już 
dziś na palcach. Są niemi: Stany Zjed­
noczone, Francja, Belgia, Szwajcaria, 
Holandia i P°lska 

I Jest rzeczą niewątpliwą, że obecnie 
toczy się walka pomiędzy walutami 
zfotemi a walutami papierowemi, a ra-
czei między zasadami, jakie te dwa ty 
py pieniądza reprezentują, 
zdaje się być w tej chwjlj 

stępy doktryn inflacii i nicwymjen;alno-
ści waluty na złoto? Niewątpliwie od­
działywa tu zestawienie rezultatów, ja­
kie osiągnęły kraje o waluc'e „kierowa­
nej" z następstwami trwania przy d o - 1 

tychczasowych podstawach obiegu pie- • 
niężnego. Oddziaływa porównywanie ' 
zwodniczej pomyślności z czasów infla­
cji z obecnym marazmem deflacyjnym. 

Bo niepodobna zaprzeczyć, że An-'. 
I przewaga glja ze swą walutą, zdeprecjonowaną o 
po stronie 30 proc. osiągnęła doraźne, choć nie- i 

^ l'ćh H * N a K o m ' s ' a c h przygotowaw- walut papierowych. Momentem wzma- wiadomo, w iakim stopniu trwałe, ko-
n;,J 9-0 światowej konferencji ekono- . cnjającym ich szanse 

kraie, które pozostały przy parytecie 
złota stoją w obliczu trudności, nie da­
jących się przezwyciężyć. Ich działal­
ność przemysłową nieustannie się kur­
czy, ceny dosięgają poziomów nienoto-
wanych, budżety państwowe nie dają 
s!ę zrównoważyć- I bezowocne pozo­
stają próby zaradzenia zlu środkami 
klasycznemi; obniżaniem kosztów pro­
dukcji i redukcją wydatków, naciska­
niem śruby podatkowej: utracona rów­
nowaga wymyka się Z pod usiłowań 
jej przywrócenia. 

Nie będziemy podejmowali na tem było porzucenie rzyści. Wyzyskując 3Ó-procentową re 
osiągnięta została jednomyśl- 1 parytetu kruszcowego przez Unie po- dukcie wszystkichi ciężarów, wewnętrz- miejscu arcyząwUcgo zagadnienia war-

5* Poglądzie na konieczność wpro łudniowo - afrykańską. Krok ten na j - .nych : uposażeń funkc.onanuszy. pen- j tcsci rewizjomzmu monetarnego. C n c e -
L, z e " i a ładu do obecnego chaosu mo- większego światowego producenta, z ło- . syj emerytów, zapomóg dla bezrebot-

M a r "ego, jako na warunek celowości ta - nie.mający zresztą usprawiedU- nych, zrównoważyła swe f.nanse pu-
WN^\ aWr-i; n r ^ r - ; « , i , r „ 7 , r c r t « , n i A I » wienia w istotnej sytuacji kraiu — uzna bliczne. Przeprowadzi ła gigantyczne 

ny został w Londynie za zapowiedź ry- operacje konwersji pożyczki woienncj-
chlej likwidacji standardu zł°ta w ca- Zdołała spłacić — me wystawiając na 
łym świecie. Za potwierdzenie tej o - ' s z w a n k swych finansów — olbrzymią 
Pinjj można uważać wzros t tendencyi ratę długu wojennego Ameryce. Opar-
inflacyjno - dewaluacyjnych w Stanach ła się zwycięsko oddziaływaniu spad-
Zjednoczonych, które przecież w tei ku cen światowych na swe ceny wew-
walce systemów monetarnych sa naj- nętrzne. Przemysł swój wyposażyła 
Potężniejszym championem waluty zło- w zdolność eksportową, uniemożliwia 

od D

 ] akcji przecjwkryzysowcj. Ale 
Spr?p ą d u d o realizacii droga daleka, 
s,; eczności, jakie oddzielają dzisieJ-

t - 5 y s temy monetarne — jeżeli można 
5 mówić o systemach 

że usunięcie ich 
są tak 

na drodze 
i5t]j "mienia międzynarodowego pozo 

"iczf 2 a P e w n e jednym z pięknych, a 
szczonych snów ludzkości. 

siejące dziś 
, sza- podzielić 

** 
W a l u t y d a d z ą s ię 

tei . 
Czem wyt łumaczyć ten powszechny 

waluty Papierowe; waluty, 
można — za prof. Krzyżanów-. 

•# lic. T~ nazwać iikcyjneml, bo formal-
»r^tU7'eraiące się jeszcze na podstawie, 
a 3 \a ą

 ^aik-tycznie niewiele już mają 
^ % l n e ? o ; wreszcie waluty złote. Nai-

tk?'* przyszłość przyniesie zapewne 
|fy$t face starcie między temi trzema 

sMtk^ami monetarnemi; od jego rezul-
ziracznej mierze zależeć będą 

na. trzy zasadnicze odwrót od klasycznych koncepcyj mo­
netarnych? Czy wytłumaczyć te Po 

II 

jącą innym kraiom dostęp na rynki, o-
twarte jeszcze dla ekspansji przemy­
słowej zagranicy. 

NiePodobna również zaprzeczyć, że 
iiiiiijiiij 

my jedynie podkreślić wagę rozgrywa-
iącei się obecnie walki dwuch systemów 
monetarnych. W walce tej rok 1933 
będzie zapewne decydujący: sytuacja 
zbyt jest naprężona, zbyt krytyczną, 
aby mogła długo sie przeciągać. Nale­
ży przypuszczać", że międzynarodowa 
konferencja ekonomiczna, mająca się 
zebrać w najbliższych miesiącach, bę­
dzie sposobnością do zetknięcia sie w 
planie doktrynalnym dwuch teoryj mo­
netarnych, które na terenie praktycz­
nym ścierają się codziennie. 

J. w. 
il!ililllllllllllillllilllllll!!!il!!l!illllllllllllffl 

If 1"| .losy gospodarstwa światowego. i l ł ^ ^ b b \ v s z e c ł i h i e ' r ; e ' s i ę ' . .pieniądza' 
^ % e r o w e g ó : Wiąże 'się T Ctfóką powo-
Ą w Waluty państw, które brały u-
i s 1 W woinie — z wyjątkiem dolara 
!,'. fir e/ rzeżyły mniei lub więcej długi o-

; ' J 5 ^ ą t r a t y łączności z podstawą kru-
% p i intensywnych wahań kursu, 
'lit; {

1 9 2 4 otwiera ero stabilizacji wa-
'̂"al s t e r H " g ó w ulega rewaloryza-

-iiWh>Pari. marka polska wynurza się z 
0P | tó: u inflacyinego, przeobrażona w 

M ' lira. frank francuski i, frank bel-
tym z 0 s t ą ; ą ustabilizowane na piż-
| | .Pozjomie. Jedna tylko peseta 

.p<%ka t rwa w stanie niestałości, 
-jji \ \ * okres walut paierowych nie zo-

Jre'mi'tywnie zamknięty- Zawicszc-
irjiii ^ m i e n i a i n o ś c i waluty angielskiej 

jfijnig I f j r o pociągnęło za sobą odstąpie-
Parytetu złota całego szeregu 

^H- Pozostających dotąd w obrębie 
p(& pływania funta- Szwecja. Norwe-

^ i J / t f a m i j a i Dania, Portugalja i Hi-
2 , a . ' 'Grecia i T u r c a , Siam i Japo-
J s z y s t k i e kraje południowo - ame-
e iS i e ' Australja, Nowa Zelapdja, 

$ ' Kanada, Palestyna. Egipt, Rode-
Ĥ CT v v r e s z c ' e Afryka Południowa 
S : i r ? z ą w rok 1933 z walutami zde-
\rt 0 W a n e m | . U s t a to zresztą 

Komisja doradcza do spraw handlu 
zbierze się ponownie na posiedzenie pod prze­

wodnictwem p. min. Zarzyckiego. 
(F) Jutro pod przewodnictwem mi-1 wą podatku majątkowego i rewizją po-

nistra przemysłu i handlu odbędzie się! jęcia pracownika umysłowego r han-
pierwsze posiedzenie po przerwie, któ-idlu, 
ra t rwała od lipca ub. roku — komisji Odpowiedni memorjał do dyskusji 
doradczej do spraw handlu. Komisja został przygotowany przez delegatów 

4 

nie-

zajmie się następującemi sprawami: li­
kwidacją zadłużenia przedsiębiorstw, 
sprawą prowadzenia ksiąg handlowych 
zagadnieniem zlikwidowania zaległości I czasu już nieczynnej, 
Z tytułu ubezpieczeń społecznych, spra| wśród sfer kupieckich z 

kupieckich jak i przez izbę przemysło-
wo-handlową. Zwołanie komisji dorad­
czej do spraw handlu, 

w 

Sytuacja w Wielkopolsce. 
W porównaniu z rokiem 1931-ym nastąpiło 

znaczne pogorszenie. 
Izba P rzemys łowo - Handlowa w i Analizując położenie gospodarcze 

Poznaniu daje następującą charaktery- Polski na tle stosunków międzynarodo-
stykę sytuacji gospodarczej w roku u- ( w y c h należy stwierdzić, że Polska, 
biegłym. Przeżywaiąc kryzys gospodarczy o na-

Międzynarodowe warunki kształ to-! tężeniu njemniejszem iak inne państwa, 
wania się sytuacji gospodarczej dozna- ' wykazała wielką odporność na działa­
ły W ciągu roku 1932 dalszego pogor- . nie jego skutków, głównie w dziedzinie 

efta. 

Wut'eŁna: Pominięte w niej zostały 
K% k t ó r c w zasadzie utrzymały 
& I Z Podst awą kruszcową, ale w 
% 1 Postaci, która jego sens całkowi-\ Apacza. Podobnie jak Anglja sta-
S$. '"icjatorką bloku walut papiero-
% J t a k Niemcy ukazały krajom spo-
S ni

 Iąc2enia korzyści, jakie zapew-
^' fwymlenla lność waluty Z korzy. 

jT1 stałości monetarnej. 
% ? n t r o l a importu, ograniczenia r u : 

K i ,
 pitałów, restrykcje transakcyl 
o^ych , embargo na złoto — oto 

v°So S P o ' i c i e j s tosowane środki sztucz­
ką u t r z y m y w a n i a kursu pieniądza. 
L j ' c l i Podstawach opierają się ,.sy-
•llfon m o n e t a r n e większości krajów 
W ? y ś rodkowej i Południowei — 
%, n ł '. l eC-Austrji. Węgier, Bułgarii. Ru-
wjnil. Czechosłowacji.. Jugosławii. 
V / 1 — państw bałtyckich, i kilku \ 

• ^ . P o ł u d n i o w o - amerykańskich 
, c ' t czne tylko państwa pozostały 

szenja. Racjonalna wymiana towaro­
w a musiała ustąpić przed szerzącym 
się protekcjonizmem i ograniczeniami 
dewizowo - reglamentacyjnemi. Trud-

walutowe), jak i w przystosowaniu 
Produkcji do zdolności kbnsumcyjnej i 
rynku wewnętrznego. 

Sytuacja rolnictwa wykazała w cią-

yuytt* <w 
Kupiectwo bowiem uważa, że aczkol­
wiek szereg postulatów jćgó został 
uwzględniony w programie gospodar­
czym, opracowanym przez związek izb 
przemysłowo-handlowych, jednak obra 
dy specjalnej komisji doradczej pozwo­
lą na bezpośrednie przedstawienie rzą-

od dłuższego' dowi całkowitych postulatów kupiec-
spotkało się twu. 

zadowoleniem.. 
Związek izb przemysłowo-handlo­

wych złożył wczoraj memorjał w mi­
nisterstwie skarbu, w którem wskazuje 
na konieczność wydania władzom skar 
bowym właściwych instrukcji w spra­
wie niepociągania płatników do odpo­
wiedzialności- karnej w wypadku prze­
kroczenia art . 280 kod. kar. do czasu 
uchwalenia jednolitej dla całego pań­
s twa ustawy o prawidłowych księgach 
handlowych. 

Projekt takiej ustawy został prze­
dłożony przed dwoma dniami władzom 
przez związek izb przemysłowo-hand­
lowych o czem donosiliśmy wczoraj. 

III 

ności zbytu na rynkach zagranicznych gu roku pogorszen i - Notowania żyta z 
w połączeniu z silnym spadkiem kon 
sumeji rynków wewnętrznych, wywo­
łanych utratą zdolności nabywczej lu­
dności, nie mogły pozostać bez wpły­
wu na sytuację przemysłu, handlu i rol­
nictwa-

końca 1931 i końca 1932 r. na Giełdzie' 

EMISJE PAPIERÓW WARTOŚCIOWYCH NA 
RYNKU AMERYKAŃSKIM. 

Emisje papierów wartościowych na amery­
kańskim r y n k u pieniężnym wyraoetly w roku 
19.32 tylko 1.330 milj. dolarów wobec 3.383 mili 
w roku poprzednim i 6.185 milj. dolarów w rokii 
1930 Emisje ostatniego roku ograniczały się 
prawie wyłącznie do papierów o stałem oprocea 
towanai. Z ogólnnj bowiem sumy na emisje ak-
evj przypada zaledwie 7 milj. dolarów, wobec 
112 mili. w roku 1931 i 731 milj. w roku 1930. 

W dziedzinie emisyi zagranicznych dal się 
zauważyć zupełny zastój. Zagraniczne enrsje 
ulokowane zostały w reku 1932 na rynku Sta­
nów Zjednoczonych zaledwie w wysokości 82 
milj. dolarów wobec 295 milj w roku 1931 i 
1.109 milj. dolarów w 1930 r . 

IJOTOWANIA BAWEŁNY. 
Z dnia 18 stycznia (933 r. 

Now> Yoik. Loco 6.20, stvczeft 6.0t>, lut} 
' Z b o K o w e j i Towarowe) w Poznaniu u- 6 . 0 7 i m r : r z c c 6 . 1 0 , k w e c i e ń 6.15, maj 6 2 2 , lipiec 
lawniaią spadek o ca. 50 proc Znacznie 6-34, sierpień 641 , wrzesień 6.47, paźcu-craik 
mniejsza różnica występuje przv pozo- c - 5 ^ ^ ' o p ^ b f > ° . o d z i e ń 6.67. 
stałych gatunkach zbóż. Podobnie no- j Nowy Orlean. Loco 6.08, Myczeń O.04, ma­
towania żywca, iak również nabiału do- ^dzfef6^ 6 ' 2 1 ' , l p i e c 6 3 3 i > a 4 d z i * r n i k ^ 
znają spadku cen dochodzących do 4 0 ( - L i v w p o o l . L o c o 5 2 5 i s l y c z c n 4 9 6 l u t y 4 < 9 6 , 
procent. Pomoc doraźna rządu nad uz- marzec 4 9 7 , k w e c i e ń 498, mai 4.99, czerwiec 
drowien'em gosPodarki rolnei nie zdo- s.oo, lipiec 5.51, sierpień 5.02, wrzesień 5.03, pa* 
lała rozwiązać zagadnienia przywrócę- ^ " " ' " L 5 , 0 ^ 5 0 & - M». «r-

, . . . , . _ , , .. 1 czeń 5.10, luty 5.13, marzec 5.15. 
n,a rolnictwu rentowności produkcji, i E f i . p s k a

 y

L o c o ? 2 9 s t y K c n 7 o 2 m a w c 

W przemyśle wskaźniki przepraco- 7.05, maj 7.15, lipiec 7 . 2 3 , paidziemak 7.31, l i t o ­
wanych robotniko - "-dzin. j a k produk r ad 7 3 6 , grudzień 7 4 5 

cii i zbytu uległy dalszemu p o g n i e - M . » g g - Jff J g - J j g S M P 
nut: różnica obniżenia tychże wskaźm- j f , . 3 s . grudzień 6.36. 

kÓW W Ciągli roku 1932 jest mniejsza Brema. Marzec 7 03, lipiec 7 27, pażdzicrn:^ 
niż w latach 1930 i 1931. Najn :ekorzvst- ' 144 . grudzień 7.5ó. 

niej przedstawia się sytuacja w prze-1 . A ! c , k

0

s a n d . f i . a - . 1 3 , i f t \ ^ L r t , f C ł 3 - 6 9 , 

. 1 , , , _ , , , | . ., .ma 13.9f>. lip;cc 14.10, listopad 14.3o. 
mysie budowlanym, którego wskaźnik A r h m o « n i . Luty u 7 y , w . ec . eń n 7n 

S P a d l d o P O Z J o m U 17. lwic U . 7 3 , październik l i .58 . 
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ŁÓDŹ BEZ RYNKÓW ZBYTU 
Zakaz wwozu do Francji. — Eksport do Holandii zamarł 

całkowicie. — Rumun a nic nie kupuje. 

W 2C 

Wieści G O S P O D A R C Z E J 

EKSPORT WŁÓKIENNICZY EIELS*A 

W KOKU 1932. Ą 
W osUlnlm miesiącu starego roku » J 

. gi na to, t e mogą dochodzić do skutku t -
z n a . giern państw tylko na zasadzie k t > nJ_P_ e

1f s ; , • e g 

Tle ZAGRANICZNY importer 
W ciągu miesiąca stycznia sytuacja do Anglji, przyczem tranzakcje te z u-, dojścia tej tranzakcji do skutku nie mo-

w eksporcie włókienniczym uległa dal- wagi na nisk' kurs funta są wybitnie, że ona przedstawiać większego zna- F e i q 

szemu pogorszeniu. Eksporterzy oce- deficytowe. | czenia, a to z u w a g ' n a jej jednorazowy w o d e m w y w - ; 0 I ; e n i a W G R A N J C E twaiii 
niają obecną sytuację jako najbardziej; Eksport do Holandji zamarł całko-
niekorzystną, jaka kiedykolwiek 'stnla- i wicie, gdyż dotychczas nie zostały tam 
I _ V T I - ! _ . ! , . _ , i —» : „ 1 . : I . „ , [ I i , t 1 , , - O A 

(N) 

la. Nietylko bowiem zamarł jakikol 
wiek ruch- lecz zamkly widoki na ewen­
tualne możliwości w najbliższej przy­
szłości. Podczas najgorszych okresów 
dla eksportu zawsze czynione były 
próby zdobycia czy to nowych ryn­
ków zbytu, czy też rozszerzenia moż­
liwości zbytu na już zdobytych ryn­
kach, co w rezultacie dawało nadzieje 
uzyskania poprawy w następnym okre­
sie. Bieżący zaś miesiąc przyniósł wy­
łącznie rozczarowania. Najdotkliw­
szym ciosem, dla łódzkiego eksportu 
na początku bieżącego roku był zakaz 
wwozu konfekcji do Franci', który uni­
cestwił realne możliwości zbytu, na ja­
kie Łódź don'edawna jeszcze liczyła-
koncentrując w tym kierunku wszyst­
kie wysiłki. Jeszcze w grudniu ubieg­
łego roku podawaliśmy szereg infor­
macji o wytężonej ekspansji w kierun­
ku afrykańskich kolonji. które- gdyby 
n'e powyższy zakaz, miały się stać dla 
Łodzi najpoważniejszym terenem zby­
tu, mogącym skompensować utratę do­
tychczasowych największych odbior­
ców krajowej konfekcji: Anglję i Ho-
Iandję. 
Niestety, wszystkie te wysiłki- w wy 

jeszcze wyznaczone kontyngenty. Od 
rezultatu toczących się tam pertrakta-
cyj zależy najbliższa przyszłość na­
szych stosunków z tak rozległym w 
rynki zbytu krajem, jakim jest Holan­
dia z jej kolonjami. 

Rumunja ostatn>o przestała być ryn­
kiem zbytu dla naszej przędzy- a to z 
uwagi na ograniczenia kontyngentowe 
oraz, w jeszcze większym stopniu- wo­
bec zupełnej niemożności wydostania 
stamtąd należności przy niesłychanie 
ostrych ograniczeniach dewizowych. 

Po ostatniej wizycie w Łodzi przed­
stawicieli sowieckiego handlu omawia 
ne są widoki z a w a r c a tranzakcj! z So 

C Z C m a , a 10 Z- u w a ^ 1 n a je j J C U I I U I U Ł U W J wodem wywiezienia zagranxę I O - w u i u • 

C h a r a k t e r O r a z S t o s u n k o w o n i s k ą O g ó l - wartości. W innych państwach znowu tr 
n a s u m ? 7 a k u n u i ci« uzależnione SĄ od uzyskania pozwolą f 

" t y m Ł e r*=c Zy , W W J S E S ' ^ L Z Z ^ T ^ Ą 5? 
m o ż n a p r z e w ' d z ' e ć , i ż s t a t y s t y k a e K s - n a wcześniejszego zamówienia- ^ 
P O r t U Z a S t y c z e ń W y k a ż e d a l s z y r a p - ności te powodują, i i odbiorcy zagraniem-jj | a t 

50 p r o c e n t w s t o s u n k u d o w y w o z u g r u - ^ ^ ^ u ^ ^ R ^ i ^ « 
d n i O W e g O . 'nie wyroby krapwe. O ile ©tan ten P% 

Do j e d n e j Z W i ę k s z y c h b o l ą c z e k e k S - d'.ui«zy czas, przemysł eksportowy pon e*-« j 

D o r t e r ó w n a l e ż y j e s z c z e z a t a r g z w ł a - czne szkady i w przyszłości zdobywać 
I J U I I U I U W ^ „ , , , _ _ Ł „ „ I „ n;usUł ponownie swoie dawne rynki zby'",. « n e i 

d z a m i c e l n e m i w s p r a w i e z w r o t u c ł a c z v s l o

 P

W C L N I A H / C M W W L UOWYEH TK-jj 8wef, 
p r z y w y w o z i e d a m s k i e j k o n f e k c j i i w y - ^ „ j e j , j i e p 8 z y c h jakości odczuwać - : « * 

> _ i 1 I — . . . i i U i . ' > r r I i r t n r i ~ i - .1 _ i _ — I . : r U _ A. *łiłr», 

wietami, lecz w najlepszym 
[Hi 

odda*» { 

wę tę rozstrzygnąć ma rada towaro- | Okręg betóki 'wywiózł w m i e l c a : 
znawcza nrzy komitecie ekonomicznym ^2F\^^±UAZL'L:IRL 

•*y " ; — - — - — , " ' * * , « ' .„ dzięki słaibei temdjncji funta moie 
t U C ł a - O b n i ż a j ą c ją do 60 p r o c e n t . 3 P r a - j W M . w a koirzyato:e!«zych warunkach. 

wypadku I rady ministrów. 
l i l l i l i 

Eksport do Turcji. 
Nowe rozporządzenie reguluje sprawę 

kontyngentów wwozowych. 

J>W i 

(I C ) NasU,pif zaiera d?jlsxy spadek eksportu 
".. nsinizsza suma eksportu w roku bieżący"'J, 

llll port tkrm:o wełnianych z B:«lska w P°? j . li 
nych roieeiącach rolcu 1932 przedstawiał * 'Y 
stęrpuiąco (p-erwsza. cyfra, ilość _w ki - -^ ,? 

(F) Pańs twowy instytut eksportowy 
donosi, że dekret tureckiego rządu, re­
gulującego kwestję kontyngentów 

niku których nawiązane zostały sto-. p o r t o w y c h na pierwszy kwartał r. b 
sumki handlowe oraz poczynione przy-1 p r z y n o s i pewne ułatwienia w zakresie 
gotowania w kierunku organizacji W | p r Z y W 0 Z U > w stosunku do poprzednio 
koloniach składów konsygnowanych- j obowiązujących rozporządzeń 
poszły na marne. Do 1 marca bowiem' 
wwóz polskie! k°nfekcji, z wyjątkiem 
drobnego kontyngentu na damską o-
dzież, iest zakazany. Zakaz ten, o tyle 
jeszcze pogorszył sytuację eksportową1 

Przedewśzystkiem dopuszczone zo­
stały do przywozu towary dotychczas 
objęte reglamentacją. Zmieniono rów­
nież częściowo system kontyngentowa­
nia, a mianowicie kontygenty Importo 

w 
warlość w złclych): styczeń — 9.850 — t „ 
ltrty — 9.353 — 391892, marzec — 7.1' 
269.605, kwiecień — 2.266 — 87 167 "Ti 
15.306 — 167.185, czerwiec — 3.644 — 
Jipfcc — 4.264 — 131.245, »!*rp'eń — 3»l| i 
148.414. wrzesień — 3.931 — 130 701 P"2H 
mk — 3.452 — 108.904, listopad — 2*". 

D ,99.150, tfrudzień — 2.150 — 78 *30. Ek«P«J 
Fozatem tureckie ministerstwo gos- całym roku 1932 wy»i6«ł 68.171 HI., warM* 

podarki uzyskało możność podziału 2.191.612 złotych, 
między poszczególne państwa kontyn- 1 *A6^U]-'H 7IRY T***"*1? * Y™'1* 
gentów importowych na ryż, tkaniny ZI^ZSL'? 72 P"*' 
wełniane, papier, przędzę bawełnianą,' 
len i konopie oraz wyroby szklane, że- C E N Y HURTOWE I DETALICZNE W »• ' 1 
lazne 1 stalowe. P r z y podziale kontyn- 1 . _, w

 finułnia ub. R. nastąpi ł da lszy spaiJ^M 

gentów przywozowych tureckie mini- Z^C. U ^ Z ^ Z J T * ^ 
sterstwo gospodarki kierować się bę- w y c h . b i o r ą c n D O D . s U w e . R O K "927 ró«*} 
dzie względami wzajemności t . j . będzie 
przydzielać kontygenty przedewśzyst­
kiem tym państwom, które są najpo-

8lOSti 
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5 w przewidywaniu eksportu do k o - J w e n a tkaniny bawełniane zostały po-[ ważniejszymi odbiorcami towarów tu-lonj' w ostatnim czasie zmagazynowa 

nych zostało na francuskich składach 
wolnocłowych około 18 wagonów kon­
fekcji, wartości conaJmn'ei ćwierci mil­
iona d°larów. którą obecnie z dużeml 
stratami trzeba będzie sprzedać w in­
nych krajach. 

Narazie konfekcja ta kierowana jest 

we N A M A N I U Y U A W C U U U I I C T U O M I . Y V V W 

dzielone między poszczególne kraje. I reckich. 

Giełda zbożowa. 
Na wczorajszem zebraniu giełdy 

zbożowo - towarowej w Warszawie o-
gólny obrót wynos'ł 1631 ton, w tem 
żyta 3?2 tony. Notowano za 100 klg. 
parytet wagon Warszawa, w handlu 
hurtowym- w ładunkach wagonowych: 
żyto standart I-szy 16 — 16.25, Il-gi 
standart 15.75 — 16. pszenica czerwo­
na szklista 28 — 28.50- pszenica ledno-
lita 27-50 — 28. zbierana 26.50 — 27, 
owies jednolity 15.50 — 16.50. zbierany 
13.50 — 14.50. jęczm'eń na kaszę 14.25 
do 14.75, browarny 15.75 — 16.75. gry 
ka 15 — 16- proso 17 — 18. groch pol 
ny 23 — 25, groch Victoria 25 — 30, 
wyka 14.50 — 15. peluszka 14 — 14-50. 
seradela pod\vójn'e czyszczona 9.50 — 
10.50, łubin niebieski 7.50 — 8. rzepak 
zimowy 46 — 48- siem'e lniane 38 — 40 
koniczyna czerwona surowa bez grubej 
kanianki 90 — 110. koniczyna czerwo­
na bez kanianki o czystości 97 proc. 
110 — 125. biała surowa 80 — 10. bia 
la bez kan'anki o czystości 97 proc. 110 
do 160. mąka pszenna luksusowa 45 — 
50, mąka pszenna 4/0 40 — 45. mąka 
żytnia pytlowa 26 — 28- sitkowa I ra­
zowa 21 — 2. otręby pszenne szale 
10 — 10.50. średnie 9.50 — 10. żytn'e 
S —- 8.50. kuchy lniane 19.50 — 20. r z e - | 
pakowe 15.50 — 16, słonecznikowe 161 
do 16.50. 1 

BANKA DITALIA W ROKU 1932. 
Stan z 'pasu złota włoekiego banku emisyj-

"ego zwiększy! się w roku ubiegłym (na dzień 
31 12. 19.32) w porównaniu ze s'anem z 31-go 
•łrudnia 1931 r. z 5626.3 na 5839.5 mli. W, nato-
r, i ;ft zn.r>3« dewiz zaliczonych do pokrycia 
.•ipr-it 7. 2170.1 na 1304 5 mili. lir. 

Ob 'ng biletów bankowych obniżył sie z — 
1 \??t,.2 "na 13671.9 mili W; portfot wekslowy 
••>•> 7. 4595 9 na 5240.6 mili,, natomiast wkła-

:.;;ad!y z 1311.1 na 776.1 mil), lir 
DYWIDENDA BANKU BELGIJSKIEGO 

80 FRANKÓW. 
Belgijski Bank Narodowy wydziela za drugi. 

• ólmczc- r b . podobnie, jak za pierwsze 40 Ir. 
f n-dy. Czytty zysk na cały rok 1932 w y 

21 loS.OOTJ d;inków wobec 112.50 franków. 

Na wczorajszem zebraniu giełdy, Llipopy 9.50, Ostrowieckie 25 (—75). 
.walutowo, n dęwizowfllow f ; ,Wa/sząwje ' 
tendencja dla dewiz przeważała moc­
niejsza, zwłaszcza dla dewizy na Lon­
dyn. Zapotrzebowanie na dewizy było 
zmniejszone. Notowano: Belgja 12370, 
Gdańsk 173.43 ( + 8). Holandja 358.85 
(+10) , Londyn 29.94 — 29.95 ( + 7), No­
wy Jork 8.925 ( + 0 - Nowy Jork — ka­
bel 8.929 (+1) . Paryż 34.85 (—1), — 
Sztokholm 163.25 (+25) . Szwajcaria — 
171.98 (+3) . Włochy 45.70 ( - 2 ) . Tran­
zakcje dokonane a nienotowane: Oslo 
154.15, Praga 26.43. w obrotach mię­
dzybankowych dewizami na Berlin o-
bracano po kursie 212.15. W obrotach 
prywatnych: marka niemiecka 211.90-
dolar gotówkowy 8.92. rubel złoty 4.67 
i pół. dolar złoty 8.98, rubel srebrny — 
1.34. bilon 0.59. 

AKCJE. Na rynku akcyjnym dokona­
no większych obrotów akcjami Banku 
Polskiego, przy tendencji mocniejszej. 
Notowano: Bank Polski 80 — 81.50. 
Tranzakcje dokonane a nienotowane: 

100, wynosi! w grudniu ub. r. so,« w"-^ T 
w lWopadzie ub. r., obniżył się wiec « \H 1 

lykułów rolnych .pjufl z J5|l % 

44 8, t. j o 6.8 proc., a przemy łlowych z oJĄ % 
65,8, t. i. o 2 proc Ogólny włkiznik w V*M (k 
1931 r. wynoeil 66,4, zai w potzezegółnyc"' ,|4 
sięcnch ub. r. prz.d«l«wial «ię nastopuia^ (jj ,|̂ ' 

•W czeń 36,9, luty 64,6, marzec 63,,-i kw • *c ' * i ^ 
n»aj 66,1, czerwiec 61.8, lipiec 60,4, s iurpi^J 
wrzee/eń 60,2, październik 58,8, lislop^ i 
gitidzwrt 56,2. I 

PAPIER* PROCENTOWE, . DL*^ 7 TJT*fe 
pierów procentowych tendencja była I i. o 2,2 proc.; wskaźnik artykułów «2? 
nieco mocniejsza- przy dość znacznych * ̂  «» » . 5 , czyli o 4 proc., artv*% 
obrotach 7 proc. poż. stabilizacyjną i 8 ? r ! t ^ Z W Y ^ V M Ź t

M , H ; 3 c r y i ' 0 0 , 1 LI 
proc. listami m Warszawy. Notowano: U ^ M Ł "NTSL& łi&i°,FLS?C^ 
3 proc. poż. budowlana 41.75 — 41.50 — mieszce 1932 r.- 81,6—79.3, 79,3 — 78,9 " \ 
41.75. 4 proc- dolarowa 55.75 — 55.25 i— 8 , -« — 7 M — 76^ — 75,1 — 74,6 " 
(—75), 4 proc. inwestycyjna 102.75 — 
103.25 (+75). 5 proc. konwersyjna 42, 
6 proc. dolarowa 58 (+75) , 7 proc. sta­
bilizacyjna 55.25 — 55.75 — 55 63 (+38) 
oddnki po 100 dolarów 60 (+50) , ' za 
10 proc. kolejową 100- 4 i pół proc. 

72,9 - 71,3. 

s k 4 W A L K A O R Y N E K I N D J I B R Y T Y J S - „ 
Z ramienia ministerstwa nrzem. 1 

min 
przem. > 'v« 

oraz min. spraw zagranicznych wy!c'%n 
drumiel połowie stycznia ŃT stycznia do Bombaju v i 
Banasiński. Celem tel podróży jest \Ą 

i u I J I U U " " ' v i " 7 H ' r , ' , ' ^ n t - n ' I " możliwości eksportu towarów polskich do 
ziemskie 37.75 (—25), drobne 37.50 (— Brytviskich Okres wstępny badan "t̂ JJjji 
25) 4 i DÓł proc. Warszawy 45.50 (+12) jest na 3 miesiące, poczem w zależności f\ 
5 proc. Warszawy 51 — 51-25 (—25). 8 
proc. Warszawy 44.75 — 44.88. Tran­
zakcje nienotowane: 4 proc. dolarowa 
55- 8 p r o c . dMlonowska 61 7/8 — 62 — 
62 1/8. 4 proc. ziemsk'e 32. 4 i pół proc. 
Warszawy drobne 93 — 95- 6 proc-
obligacje Warszawy 6 em. 35 (—25), 
8 i 9-ta em. 34 (—25). 

wyników zapaść ma w maju lub CZ&*~\\i cyzja w sprawie powołania do żyda tf. 
placówki konsularnej. W związku z p „ s i W 
wanym wyjazdem odbył p. konsul Bar%v.1 
szereg konferencyj na terenie poszcre^icfl 
izb przemysłowo-handlowych z przed*.'3,, Ą 
Iaml zainteresowanych sfer gospodarczo- 0w 
lem zapoznania sie z Ich dezyderatami,^ 
dla uzyskania kolekcji artykułów "Ksi 
wych poszczególnych branż. 

sl* 

już wkiótce w 
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"PRZYJACIÓŁKA ZMARŁEGO BRIANDA 
w y t a c z a proces jego spadkobiercom. — Dawny ko­

chanek nie zostawił jej ani grosza. 
da również n'e odniosły skutku. Nie 
chcieli słyszeć nawet o tej samej pen­
sji, jaką pobierała za życia nieboszczy­
ka. 

Staruszce ne pozostała inna droga-
jak sprawa sądowa. 

i i fozeo?r P r z- e d P a i ' y s ' k i m sądem cywilnym się do pana BUlau z prośbą, by wyzna 
^* ra się wrkótce niezwykle d e k a -

l Ą ^ Proces 

•1 Dr»a«- . testament Brianda, 
któr 

H ?marłe 

' ' l a n n ^ M * 0 K t o r e m u w y s t ę p u j e pani j e -
™ J a . i N o u t e a u — 72-Ietnia przyjaciółka 

Przedmiotem procesu bę-
czył jej część, drobną część wielkiej 
schedy, jaką odebrał. Generalny spad­
kobierca nie poczuwał się do najmniej­
szego obowiązku: nie chciał nic wypła­
cić staruszce. Starania w rodzinie Brian-

|.r--ego męża stanu. Przez zgórą 30 
' I Paw Nouteau była towarzyszką ży-
y J*. oriąnda — po jego śmierci przeko­
rę i !* I a się, że testament nie tylko wielkie-
t* TO Polityka, ale i bogatego człowieka 
b< nie zawiera o niej nawet wzmianki: 
oioi p a l n y m spadkobiercą milionowego 
l* »in i K 0 majątku mianował Briand swego 
4J u ™ e n c a — Karola Blllau. Pani Nou-
¥l rW Pognie uzyskać od sądu swą 
1,1 Irohn^ Łt _ . i - i i i -"̂•ą część z wielkiego spadku. 

i raf . i :" a n s e powódki są w paryskich sfe-
Prawnie 

'"dorodnie: 
1 rrjżn P r a w n i c z y c h komentowane bardzo 

ełij t a c 7 ° j r o d n i e : niektórzy adwokaci przy-
< W aiai ^ą wypadki, w których sąd przy-
m ' a POwńH 7 TWN. Powództwo-

r'and p o z n a ł panią Nouteau na s a -
, Począ tku s w e j ka r i e ry - g d y b y ł 

13 \ J * c Z e m ł o d y m , zupełn ie b i e d n y m a d -
Ą M. a t e m . Mieszkał w ó w c z a s w Sa'nt 
W W . a ' r e ' rozpoczynał praktykę, jako a d -
w $Ci a t Partji soc ja l i s tyczne j w t e m tnie. 

B 

1 ^ doków » fabryk. Briand był w tak 
^' .sytuacji, że pani Nouteau, żona za-
Uie r R o k U D C a ' pomagała mu pienięż-

\i i ^ ^dy opuścił małe miasto bretońskie-
TT ^przeświadczeniu, że w Paryżu cze 

chał g 0 ' e P s z e , o s y - P a n l Nouteau wyje-
ti irw a z nim razem. Mąż wdrożył proces 
•T U i \Vr^„ i L . I - i . - - U _ 1 -

k 

A - Dwadzieścia lat trwał ten sto 

Ą g o d o w y : po trzech latach proces się 
A w J °, n c zył: pan" Nouteau została roz-

j£ ek nieprzerwanie: gdy wreszcie 
f^id stał sie pierwszym człowiekiem 
jĵ ncji _ ochłonęły Jego uczucia wo-
£ Przyjaciółki młodości; Odstąpił swe 
S k a n i e , a sam zainstalował s'ę na 
™ d'Orsay. 

i ^ d n a k Briand n'e zapomniał o pani 

7 7 
Watka skończona I „Prądożerca" 
został bezapelacyjnie p o k o n a n y . 
Wdarł sie. on do t. zw. „tanich" ża­
rówek, choąc pochłaniać bezuży­
tecznie wielkie ilości prądu. Lecz 
szeroka publiczność szybko zauwa­
żyła podstęp i dziś dobra żarówka 
tryumfuje w całe] pełni. 

Nie kupujcie żarówek, przy których 
zużycie prądu kosztuje Was niepo­
miernie dużo. Kupulcie pełnowar­
tośc iowe żarówki Philipsa, które 
oszczędnie zużywają prąd I nie 
przynoszą rozczarowań. 

ź A R o w ą P h i l i p s a 
CHRONI WASZE O C Z y > B A ^ WASZA KIESZEŃ 

Trocki oskarża Stalina 
o spowodowanie samobójstwa jego córki w Berlinie 

S l k ^ a u : wyznaczył jej niewielką pen-
" ,«ożywo 

Ualnie przez dalszych dziesięć lat. 
ostatnich dniach Briąndą, gdy ,go 

/ i 

bi 

(r) Lew Trocki, który po swej po-
I droży do Kopenhagi przebywa obecnie 
znów na wyspach Książęcych, przesłał 

- i do komitetu centralnego partji komu-
w z y w o w ą , która Dyla wypłacaną n i s t y c z n e j w Moskwie Ust w sprawie 

samobójstwa swej córki, Zinaidy Woł-
kbwej wBćr t łn i e . Odpis tego listu wy­
słał on równocześnie do Berlina- do 
tłumaczki swych dzieł, Aleksandry 
Ramm- i w ten sposób treść listu mo­
gła być opublikowana w prasie euro­
pejskiej. 

W liście tym Trock' zarzuca Stali­
nowi, że przyczynił s 'e on do samobój­
stwa jego córki. P'sze on, że gdy jego 
córka, Żinaida Wołkowa- chora na płu­
ca, starała s'ę o wizę do Niemiec- by 
leczyć się w Berlinie u lekarzy specja­
listów, poselstwo sowieckie, na polece­
nie Stalina- sprzeciwiało się temu ener­
gicznie, przez co opóźnione zostało jej 
leczenie o k'lka miesięcy. 

Gdy wreszcie- mimo wszystko 
stan jej się poprawił, Z'na'da Wołkowa 
chciała wrócić do Rosji, gdzie przeby-

s.^'a choroba w rodzinnemCocherel 
Kpiii Nouteau. choć nie widywała s'ę 
OjimJ1 c z e s t o ~~ przyjechała z Pa ryża • 
ścia °wała się chorym z całą gorliwo-
J y Nikt inny- tylko właśnie 72-letn'a 
d2Carne Nouteau zamknęła oczy sę-

K e m u mężowi stanu, 
się v? otwarciu testamentu przekonała 
Cul b 'edna kobieta, że tyloletnl przyia-
tW*3«łnjii»»Ij»ł o rtlpj z i in n łn !e« Zwróc i ła 

.KOMUNIKAT. 
Jlrjj , sclslcijozcgo zespolenia koleżeńskiego 
*»Vtr>.i peowiackicj Zarząd Koła Związku 

% "ĵ ko-w urządzi w niedzielę, dnia 22 slycz 
' o godz. 16 m. 30 w lokalu Stowarzyszę 

' 4 rItdin.'lków Skarbowych przy ul. Mon.-. 
^ P Ł A T E K PEOWIACKI". 

K « d k a członkowska zł 3 
ZARZĄD 

Zawiadamiam wierzycieli Mieczysła­
wa Szykiera, że w dniu 25 stycznia 1933 
F°ku o godz. 11-ej odbędzie sie w pokoju 

16 Sądu Okręgowego w Łodzi, Plac 
Abrowskiego 5 zebranie sprawdzonych 
.Przyjętych do masy uipadłości wierzy-

^11 w przedmiocie zawarcia układu lub 
4 w"'a.zku wierzycieli. 

Syndyk tymczasowy: 
WILHELM LILKER, adw. 

Do akt Nr, E. 2417/1932 r. 
OOŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Lo­
dzi, rewiru 14, zamieszkały w Lodzi 
przy ulicy Aleja I-KO Maja nr. 34 na 
zasadzie art. 602 K.P.C. ogłasza, że w 
dniu 27 stycznia 1933 r. od godz. 10 r. 
w Lodzi prey uL Śródmiejskiej nr. 82 
odbędzie się sprzedaż t przetargu pu­
blicznego ruchomości, należących do 
Bronisława Gwoźdzlńskiego i składa­
jących się z mebli, maszyny do szy­
cia, wagi stołowe], artykułów spo­
żywczych, mydła i świec oszacowa­
nych na sumę zl. 983.— 

Łódź, dnia 5 stycznia 1933 r. 
Komorniki 

( _ ) ST. DULKOWSKI. 

wał na wygnaniu jej mąż bolszewik -
trockista oraz jej córka. A wówczas, 
w lutym 1930 roku partja komunistycz­
ną, pod presją Stal'na ogłosiła dekret-
mocą którego nie tylko Trock i jego żo­
na i syn- ale również Zinalda Wołkowa 
pozbawiona została obywatelstwa so-
wieck'ego, a tem samem nie mogła już 
powrócić do Rosji. Był to akt zemsty 
Stalina na mojej osobie — p i s z e Trocki. 

Lekarze w Niemczech oświadczyli, 
że Wołkowa tylko wówczas odzyska 
całkowicie zdrowie, jeśl' będzie mogła 
wrócić do normalnych warunków ży­
cia- przy mężu ' córce. Gdy jej to u-
niemożliwiono, a nadto Trocki dodaje-
że Stalin prowadził przeciwko niej na­
gonkę za pośrednictwem policji nie­
mieckiej, popełniła' samobójstwo. 

W roku 1928, gdy Trocki przeby­
wał jeszcze na wygnaniu w Alma-Ata, 
zachorowała młodsza córka Trockiego-
Nina. Odmówiono jej wszelkiej pomocy-
a gdy napisała ona list do ojca — list 
ten bolszewicy przetrzymał' 70 dn', do­
póki córka wroga Stalina nie zmarła. 
Trocki dodaje, że w liście tym była tyl. 
ko prośba o Pomoc lekarską, nic wie­
ce). 

I wreszcie Trocki pisze, że w cza­
sie jego pobytu w Kopenhadze- zaczę­
ła się tam leczyć u wybitnego profeso­
ra jego żona- która również podupadła 
na zdrowiu. A wówczas Stalin, za po­
średnictwem Tassa ogłosił, iż w Ko­
penhadze odbyła się tajna k°nferenc)a 
trockistów. To spowodowało, iż socjal­
demokratyczny rząd duński nakazał 
Trockiemu natychmiast wyjechać, nie 
pozwalając żonie dokończyć kuracji. 

Kończąc swój lisi pisze Trfocki- że 
n'e zaopatruje go w żadne więcej ko­
mentarze, i wnioski. Wn'oski wyciąg­
nięte będą we właściwym czasie, gdy 
Stalin zostanie od władzy usunięty. 

Ceny cementu 
m a j ą być obniżone 

W związku z wprowadzeniem przez 
czynniki rządowe akcji zniżki cen arty­
kułów przemysłowych, którata akcja do 
tyczy między innemi również obniżenia 
cen cementu — podkreślić należy, że od 
obniżenia surowców budowlanych uza­
leżnione jest ożywićnie ruchu budowla­
nego w sezonie wiosennym co czynniki 
rządowe łączą z </;ó!nem ożywieniem 
obrotów wewnątrz kraju. 

Jeśli chodzi o ceny cementu, to przed 
utworzeniem kartelu tego przemysłu w 
Polsce, ceny cementu wynosiły 3.75 zl. 
za 100 kg., a po utworzeniu karteli 
wzrosły do 9.5 zł. 

Z 19 istniejących cementowni w 
Polsce pracuje obecnie tylko 5, a reszta 
otrzymuje t. zw. „bezdymne", czyli od­
stępne za utrzymywanie zakładów w 
beczynności. W kilku wypadkach bez­
dymne dochodzi do niiljona złotych. 

Epidemia grypy 
i dyfterytu w Niemczech 

Berlin, 1 9 stycznia J 
Z powodu szerzenia się w Brunświ-

ku grypy wśród dzieci, władze poleciły 
zaniknąć na tydzień wszystkie szkoły. 

W ostatnich dniach zaledwie Jedna 
trzecia ogólnej liczby uczniów uczęsz­
czała do szkół. 

Essen, 19 stycznia. 
W kilku miejscowościach Westwalji 

wybuchła epidemia dyfterytu. Dotych­
czas zanotowano kilkanaście wypad­
ków śmiertelnych. 

W Nadrenji natomiast szerzy się epl 
demja grypy. Miasto Dusseldorf zamie­
rza zamknąć z tego powodu na Jakiś 
czas wszystkie szkoły. 

KOMUNIKAT t. T. K. 
Żydowskie Towarzystwo Krajoznawcze w 

Polsce, Oddział w Łodzi. ul. Wólczańska 35, 
tel. 121-53. urządza: 

W piątek, dnia 20 bm o godz. 21.15 w lo­
kalu własnym odczyt p. dyr. A. Pcrelmana na 
temat: , (Fragment z wycieczki po Morzu Pól-
nocnem'. 

W sobotę, dnia 21 bm. o codz. 22 w lokalu 
wlasnyni, „Wieczór Klubowy' z łaskawym 
współudziałem pp Dzijcana i Llljany. aYly^t. 
„Araratu''. Wstęp dla członków bezpłatny. 

W sobotę, dnia 21 Km. o godz. 10 wyclecr-
kę do Zakładów Przemysłowych N. lijtlngon 
i S-ka; zbiórka przy ulicy Sienkiewicza 82/84. 

W niedzielę, dnia 22 bm. o godz. 9 wy-
cieczke saniami i nartami do Hulanek. Ilość 
uczestników ograniczona. 

W dniach od 28 stycznia do 7 lutego r. b. 
włącznie, 10-dniowa wycieczkę do Zakopanego 
1 okolic. Oplata wvnosii dla członków zł. 90.s 
dla gości zl. 95.- i obejmuje przejazdy w obie 
strony, pełne utrzymanie, noclegi w schronisku 
i zwiedzenie. Ilość uczestników ograniczona 
Zapisy w Sekretariacie Towarzystwa tylko 
do dnia 22 b. m. | 

BOCHEŃSKI I FOGG W PABJANICACH. 
Od kMku dni wszystkie rozmowy w Pabiani­

cach obracają »ię dookoła artystów radiowych, 
którzy w niedzielę, dnia 22 ityczn.it mają z)c-
chać do tego niezwykle uradjowionego miasta. 

Wszyscy bez wyjątku pragną ujrzeć łwych 
starych i dobrych znajomych ,,zc słyszenia", 
zwłaszcza, że każdy z nich w awej fantazji wy­
rysował »ob:» sylwetkę zarówno Bocheńskiego, 
Fogga, jak i innych według własnego upodoba­
nia, wrażenia, według wla*nego „widzimisię". 
1 teraz włainic każdy radjoaluchaoz chce stwier­
dzić, czy rzeczywista sylwetka artystów radjo-
wych zgadza się z ową fantastyczną, wyimagi­
nowaną sylwetką. 

Jak już powszechni* 

{ociemniałych. 

wiadomo, 

I I ' 
Prtedstawienle 

imprezę tę 
organizuje oddział pabianicki Łódzkiej Rodziny 
Radjowej na rzecz budowy Internatu dla dzieci 

roepocznie si I punktualnie o godz. 12.45 w sali kina miejskiego 
Nieliczne bilety w cenie od 49 groszy do 3 30 
zł do nabycia w cukierni p. Romana Jaworekne-
go pnzy ul. Zamkowej 27. 

Nieście pomoc 
najbiedniejszym 

J ^ * w l ę k o w y K i n o - T e a t r 

••Przedwiośnie" 
O a 

o -X 
JJJ I 
wis a 

§ S Ź 
cc a 
u 'O 

•N > 

! 

« ArcydgloJo dźwiękowe z muzyką rlynnego PAULA ABRAHAMA p t « 

„ Z O N A N A J E D N A N O C " 
Salonowa komedja. Zdumiewające sytuacje komiczne. W rolach głównych: MARY GLORY I 

Początek seansów o godz. 4 p.p.. w niedziele o g. 2 p.p. Ceny miejsc I m. 1.09. U m. 90 gr., III m. 43 gr. 
ENE LEFEBVORE, 
upony ulgowe po 70 groszy. 

-nych 
Na pierwszy seans wszystkie miejsca po 45 rt . 

Następny program: „ŚPIEWAK NIEZNANY". reźyserjl słynnego Turiarlskleio.Dnla 21 stycznia o godz. 12-cl i 22 stycznia o 
godz. 11-ej rano wyświetlony będzie PORANEK dla młodzieży. - Widownia mocno ogrzana. M y c z m a o 

http://ityczn.it
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Ogłoszenie 
TOWARZYSTWO OPIEKI NAD IN­

WALIDAMI WOJENNYMI 
na Województwo Łódzkie zawiadamiał 
PT . członków, że 

DOROCZNE WALNE ZEBRANIE 
odbędzie się w niedzielę, dnia 22-go| 
stycznia b. r. w lokalu Zarządu Okrę­
gowego Związku Inwalidów Wojen­
nych Rzp. przy ul. Gdańskiej nr. 29 
o godz. 10 w pierwszym, a o godz. 11 
w drugim terminie, bez wzgęhiu na 
Hość przybyłych członków. Uprasza 
się o liczne przybycie. 50-2' 

P r y w a t n e s 

Pogotowie Lekarskie 
Z I E L O N A 6 , T E L . 1 2 - 3 3 3 

u r u c h o m i ł o d z i a ł d o r a ź n e j p o m o c y 
L E K A R S K O - D E N T Y S T Y C Z N E J , 

czynny od godz . 14—16 i od 20—22 
( u s u w a n i e z ę b ó w i u ś m i e r z a n i e b ó l ó w ) . 

P r z e d s i ę b i o r s t w a 
w i n n e p r o w a d z i ć 

K s i ę g o w o ś ć . 
K s i ę g o w o ś ć d a j e u l g i 

p o d a t k o w e . 
Ta 

^ 2 2 ^ ! ^ księgowość 
( S K R Ó C O N A } 

ISZWAJCARSKA/ 

_ J S B L _ 
KSIĘGOWOŚĆ 

pracy, 
daje 

codzienne 
bi lanse 

Zaprowadzenie w k a ż d e j c h w i l i 
możliwe. 

Zaprowadzenie też innych metod 
Regulowanie ksiąg handlowych 
Sporządzanie b i l a n s ó w . 
K o n t r o l a ksiąg handlowych, 

T a n i o T a n i o 

O.R.Pfeiffer 
Ł ó d ź , K o p e r n i k a 5 7 

T e i . 1 6 6 - 8 3 . 100-2 
Do s p r z e d a n i a maszyna „Rui" 

do księgowania i pisania 

S A M O Z A T R U C I E 
NA TLE WĄTROBY. 

SAMOZATRUCIE bywa przyczyną wielu dolegliwości (bóle a r t re -
tyczne, łamanie w kościach, bóle i zawroty głowy, wzdęcia, odbija­
nia, bole w wątrobie, niesmak w ustach, brak apetytu, swędzenie 
skóry, skłonność do obstrukcji, plamy, zmarszczki > wyrzuty na 
ąkórze, skłonność do tycia, podenerwowanie i bezsenność, nerwowe 
bicie serca, mdłości, język obłożony). TRUCIZNY wewnętrzne wy­
twarzające się we własnym organizmie, zanieczyszczają krew, nisz­
czą organizm i przyspieszają starość. Choroby z samozatrucia i złej 
przemiany materii LECZĄ NIE LEKARSTWA A KREW CZYSTA. 
Wątroba i nerki sn organami oczyszczająccmi krew i soki ustroju. 
Najracjonalnicjszą i zgodną z znaturą kuracją jest unormowanie 
czynności wątroby i nerek. 20-letnic doświadczenie i najwyższe od­
znaczenia wykazały , że zioła lecznicze 

„CHOLEKINAZA" H. Niemoiewskiego 
jako żólcio - moczopędne są jedynym naturalnym czynnikiem odcią­
żającym soki ustroju od trucizn własnych i zapewniającym szybki 
powrót do zdrowia. Bezpłatne broszury Ur. mcd. T. NIEMOjEW-
SKIEOO otrzymać można w labor. fiz.-chcm. „CHOLEKINAZA" II. 
NIEMOJEWSKIEGO, Warszawa, N.-Śwlat 5 - (R) na prowincję wy­

syłka pocztą. 
Dr. mcd. T. NIEMOJEWSKI przeniósł przyjęcia chorych w Warsza­
wie z ul. Litewskiej Nr. 3. na ul. Koszykową Nr. 1 (róg. Al. Ujaz­

dowskiej). 

ODDAM pokój umeblowany 
wszelkiemi 1 

Wiadomość w "handlu 

Do akt Nr. 2391/1931 r 
OGŁOSZENIE. ' tanio w śródmieściu z 

.Komornik Sądu Grodzkiego w Ło- godami. Piotrkowska 85 m 51. 
dzi, rewiru 16. zamieszkały w Łodzi przeczna of, III p. 
przy ul. Gdańskiej nr. 77-a na zasn- c v . r r . ~ f 
dzie art. 1030 U. P . C. ogłasza, że w , , , 1

p r ó ż n y d o wynajęcia, 
dniu 30 stycznia 1933 r. od godz. 10 n o , a . . 1 1 

rano w Łodzi przy ulicy Andrzeja 4 6 1 w 0 < ł e J < 
odbędzie się sprzedaż z przetargu pu - ' 
blicznego ruchomości, należących do 
Salomona Szykicra i składających się 

mebli oszacowanych na sumę zł. 
950.— 

Łódź, dnia 20 lipca 1932 r. 
Komornik: 

(—) Ł Q K U C I E w S K l _ 
Do akt Nr. E 1933/1931 r. 

OGŁOSZENIE. 
Komornik Sadu Grodzkiego w Ło­

dzi, rewiru 14, zamieszkały w Łodzi 
przy ulicy Aleja I-go Maja nr. 34 na 
zasadzie art. 602 K.P.C. ogłasza, że w 
dniu 27 stycznia 1933 r. od godz.- 10 r. 
w Łodzi przy ulicy Gdańskiej nr. 42 
odbędzie się sprzedaż z przetargu pu­
blicznego ruchomości, należących djo 
Mojżesza Bcndcta, Izraela Bcndcta 
i Wicka Bendcta i składających się 
z mebli i maszyny do pisania marki 
„Royal 1 ' , oszacowanych na sumę zł. 
880.— 

Łódź. dnia 17 stycznia 1933 r. 
Komornik: 

(—) ST. DULKOWSKI. 

2, 3. 1-POKOJOWE MIESZKANIA 
wszelkiemi wygodami do \v5 ' n~. ? ,3 

przy Pomorskiej 41a. Wiadomo^ 
Icfonicznie 166-42. -

POSZUKUJE 4-ro pokoiowego 
kania nie wyżej U-go piętra, * , 
trutn na Piotrkowskiej ud Pusta 
6-go Sierpnia, lub IM przaczniCM 
daleko Piotrkowskiej. W:ado :n« c 

152-64. 

DR. MED. 

D O K T Ó R 40 

H. M o u / y s k ! 
Cegielniana Ns 4 

telefon 216-90. 
S p e c j a l i s t a chorób w e n e r y c z n y c h 

m o c z o p t c l o w y c h I s k ó r n y c h 
PRZYJMUJE OD GODZ. 8 - 2 . 5 - 9 
W NIEDZIELE I SWIETA OD GO­

DZINY 9 - 1 . 

L. NITECKI 
P E C CHORÓB SKÓRNYCH WENE­

RYCZNYCH I MOCZOPŁCIOWYCH 
2 | N A W R O T 3 2 T e l , 213-18 

przyjmuje do 9 rano l od 4 — 8] 
wieczór, w nledz. I iwleta od 9—12 

D r . 3 0 - 2 

W.BALICKA 
u l . P i o t r k o w s k a 2 0 0 

róg Pustei 
Nr. tel. 194-03. 

Choroby skórne 1 weneryczne 
przyjmuje wyłącznie kobiety I dzieci 

od 1- do 3 I od 7 do 8-ei 

hi Uhi 
CHOROBY DZIECI 

PRZEPROWADZIŁ SIE i MIE­
SZKA OBECNIE PRZY 

ul. Gdańskiej lik 

Do akt. Nr. 2539/1932 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sadu Grodzkiego w Ło 
dzi, rewiru 4, zamieszkały w Łodz' 
przy ulicy Traugutta 10 na zasadzi' 
art. 103(1 U.P.C. ogłasza, że w dn 
30 stycznia 1933 r. od godz. 10 ran 
w Łodzi przy ulicy Sienkiewicza 5 
odbędzie się sprzedaż z przetargu pu 
blicznego ruchomości, należących do 
Erwina Gintera i składających się z 
mebli, lampy i aparatu radjow^go na 
4 lampki oszacowanych na sumę zł. 
1050.— 

Łódź, dnia 23 grudnia 1932 r. 
Komornik: 

(—) STEFAN ZA.IKOWSKI. 

Do akt Nr. E. 2414/1932 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sadu Grodzkiego w Ło­
dzi, rewiru 14, zamieszkały w Łodzi 
przy ulicy Aleja I-go Maja nr. 34 na 
zasadzie art. 602 K.P.C. ogłasza, żc w 
dniu 27 stycznia 1933 r. od godz. 10 r. 
w Łodzi przy ul. Śródmiejskiej nr. 12 
odbędzie się sprzedaż z przetargu pu­
blicznego ruchomości, należących do 
Aleksandra Rozina i składających się 
7, mebli oszacowanych na sumę zł. 
510.— 

Łódź, dnia 5 stycznia 1933 r, 
Komornik: 

(—) ST. DULKOWSKI 

O s * * ! 

P o s a d y 

POTRZEBNY pomocnik montcrsld 
zakładu elektrotechnicznego P r i> 
cy Pomorskiej 55 u Szumachera 

Dpi ata 

ćd 

li 
PRAKTYKANTKA do Biura 0uCj1 
leryjnego z ładnym charaktere* 
ma poszukiwana. Oferty sub. 
clialterja''. 

POTRZEBNA manicurzystka do J 
kładu fryzjerskiego od zaraz.  r i 
kowska 66. 

( N a u k a i w y c h o w a n e j 

PARYŻANKA, dyplomowana na« ' i 
cielka jęz. francuskiego ( k o n w e ^ . J 
literatura, teorja, pomoc szkolna) 
la lekcyj dorosłym oraz mlod*J 
szkolnej Szybkie postępy zapewij' l 
Adres: Południowa 20 m. 20 p3 r I ^j | 
lewa ofic. Tel. 150-12 od godz. i* 
T0E J 

ZŁOTO. B1ŹUTLKJE. kwity lombardo 
we kupuje i płaci najwyższe ceny 
Zakład Jubilerski I. Fijałko, Piotrkow­
ska 7. 

Nr. tel. 228-82. 

Dr. J. MAŁOWIST 
CHOROBY WEWNĘTRZNE I DZIECI 

— PRZEPROWADZIŁ SIE 

S . K a n t o r|nau| (HAŃSKA 35 

Do akt Nr. 59/1933 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło 
dzi, rewiru 16. zamieszkały w Łodzi 
przy ul. Gdańskiej nr. 77-a na zasa 
dzie art. 1030 U. P. C. ogłasza, żc w 
dniu 31 stycznia 1933 r. o godz. 12 
rano w Łodzi przy u l Zakątnej nr. 85 
odbędzie się sprzedaż z przetargu pu­
blicznego ruchomości, należących do1 

Kazimierza, Pauliny, Oustawy, Celi­
ny Domanowiczów i składających się 
Z mebli oszacowanych na sumę zł 
1090.— 

Łódź dnia 10 stycznia 1933 r. 
Komornik: 

(—) ŁOKL1C1EWSKI. 
Dr. 

( K u p n o i s p r z e d a ż 

'JDZIELAM lekcji elektrotechniki. , 
•matyki, niemieckiego, korcP^Sj 

. Epole supericure Techniquc — ptór 
załatwiam korespondencję. T j ! 

Ja 
**DLJ 

H 

KUPIE używane : Kettenraszel, Kct-
tensztul żakardowy i Ketlensztul J8c>. 
Oferty administracja sub. 16133. 20 
BUDKA z węglem I drzewem do 
sprzedania. Wesoła 23. Chojny. Wia­
domość na miejscu, 20 

BRYLANTY. z!oto. srebro, różna bi­
żuterię oraz kwity lombardowe kupuje 
i płaci najwyższe ceny. M. Mizes. 
Piotrkowska 3). 

SPEC. CHORÓB SKÓRNYCH, WENE. 
RYCZNYCH I MOCZOPŁCIOWYCH 

przeprowadził się na ul. 
P I O T R K O W S K A 9 0 | _ 

Teleion 129-45. 
przyjmuje od 8—2 l od 5—9 wiecz 

w niedziele I święta od 8—2. 

Przyjmuje od godz. 4 — 6 . 
Tel. 169-87 (dawniej 105-62). 

3 0 - 2 . 

DOKTOR 30—2 

LEKARZ - DENTYSTA 
Ziomkowski 

Do akt Nr. 58/1933 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło­
dzi, rewiru 16, zamieszkały w Łodzi 
przy ul. Gdańskiej nr. 77-a na zasa 
dzie art. 1030 U. P. C. ogłasza, że w 
dniu 31 stycznia 1933 r. o godz. 12 
rano w Łodzi przy ul. Kopernika nr. 4 
odbędzie się sprzedaż z przetargu pu­
blicznego ruchomości, należących do 
lermana Dietricha i składających się 

mebli oszacowanych na sumę zł 

ZAMIENIĘ trzypokojowe mieszkaire 
'• kuchnią na jeden pokój z kuchnia 
Oferty sub: „TRZY pokoje" do sHnii-
nistracji. 

C chor. skórne, weneryczne I moczo-
płciowe F . Kopciowskle - g o § I E R P N O F I 2 

ujmuje codziennie od 11—2 I 

Gdańska 37 
przyjmuje codziennie od 1 1 - 2 i pól przyjmuje do 8.30 rano, od 2 - 4 po pol 

" od 8—9 w. w nledz. i święta od 
10--l-ej. 

„Czystość ' 
Piotrkowska 44. telefon 167-45 

tel. 232-55. 

Do akt Nr. Km 37/1933 r 
OGŁOSZENIE 

dzi. rew. 6, Leon Wąsowskl, zam. w 

D r . m e d . 2 - 3 0 

H, L u b i c z 

Łodzi przy ul. Narutowicza nr. 10, nal k o>- Czyszczenie szyb. 
zasadzie art . 1030 U.P.C. ogłasza, że 
w dniu 6 lutego 1933 r. od godz. 10-e) 
rano w Łodzi przy ul. Kilińskiego 44 
odbędzie się sprzedaż z przetargu pu-
blicznego ruchomości, należących doi 
, i y ^ ™ h v M i m \ v i M K Ł A ^ K ? . Y C H « S L C J S P « - e h o ' 6 b • k o r n y c h , w e n e 
garderoby męskiej, mebli, firanek, K

P U C Z n w C h i m o c z o n ł c l ó w u c h 
obrazów 1 aparatu elektr. oszacowa- V ^ " * i J i ^ u - ! i r „ -» . 
nych na sumę zł. 835.— Cegielniana N « 7 

Łódź dnia 10 stycznia 1933 r. telefon 141-32 
Komornik: Przyjmuje od g 8—10 12—2, 5—8 w 

(—) LEON WASOWSKL niedziele i lwięta od 9—11 

POKÓJ umeblowany, słoneczny ze 
wszelkiemi wygodami z niekrenujacem 
wejściem Z utrzymaniem lub bez do 
wynajęcia. Lipowa 20. m. 5. front. 11 
nietro. 
POKÓJ umeblowany Z telefonem dla 
solidnego pana do wynajęcia. Skwero-

1 od godz. 10 rano do 4 wa 6, m. 12 
po pol. 

Łódź, 9 stycznia 1933 r. 
Komornik: 

( - ) ŁOKUCIEWSKI. 

Dr. HELLER 
c h o r o b y s k ó r n e , w e n e r y c z n e 

I m o c z o p ł c l o w e 
p r z e p r o w a d z i ł s i ę n a u l . 

Traugutta 8 Teleion 179-89 
przyjmuje od 8—11 rano l od 4—8 ppol 

nledz. 1 święta od 11 do 2 po pol. 

c L o k a l e 

POKÓJ frontowy, umeblowany z te­
lefonem. Tylko solidnemu panu do wy­
najęcia. Piotrkowska 83. front m. '0 
9—10. 2 ^ 1 . 7 . 8 wiecz. 

W CENTRUM ładny pokój umeblowa­
ny z oddziclnem wejściem, wszelkiemi 
wygodami i telefonem do wynajęcia. 
Wiadomość Wólczańska 62, m. 5 (róg 
Andrzeja) w godz. 3—5 pop. i 8—9 
wiecz. 30 

ODSTĄPIĘ sklep istniejący lat 20 w 
dobrym punkcie. Wiadomość: Zielona 
nr. 33. Chlebowska. 22 

6 pokojowe 
mieszkanie 

z wszystkiemi wygodami przy Al 
Kościuszki od zaraz DO WYNAJĘCIA 
Wiadomość w administracji. 30-2.m. 4. 

POKÓJ umeblowany słoneczny z te­
lefonem do wynajęcia dla pana Naru-
towicza 40. m. 3. 20 

NIETUTEJSZA, niezależna (W 
ładna (rzecz gustu) niemłoda ju 
mi — inteligentna, mila szczera-
bra, wrażliwa i tkliwa, pozna P?j j 
nego.—Of. pod „Kuszę p r z y p a d a , ' ' 

UWAOA! Wypożyczam 
ślubną i balowa. Łódź, 6-go 
nr. 20, sklep galanteryjny. 

N 

ZAGINAŁ kwit kaucyjny z dni* ,,, 
1931 r. Nr. 70938 na zł. 15.— n a 1 
Fiedler Estera Łaja. ^ * 

DROBNE ogłoszenia w . . R e P " ? ^ 
są najlepszym i najtańszym $ r O , t[0 < l 

zetknięcia zainteresowanych • 511J 
Kto chce: 1) znaleźć lokatora lu" \& 
lokatora. 2) znaleźć mieszkanie 
, „ i . j . , j i „ . . . „ „ i . * ! -,\ ,t„t flrj. pojedynczy pokój. 3) sprzedać 
chomość lub rzecz. 4) kupić 
wiek okazyjnie, 5) dostać P" s . a , >" ' ^ 
wyszukać pracownika — niecn"' 
da drobne ogłoszenie do -RepllHinill! 

LEKARZ • DENTYSTA 

POKÓJ z wszelkiemi wygodami, tele­
fonem i utrzymajiiem lub bez do Sfry* 

naiecia. Radwańska 19, m, 21. 20 
POKÓJ elegancki umeblowany, front 
I p., absolutnie niekrępującym wejś­
ciem telefon odnajme Kopernika 19, 

20 

przyjmuje od 3—7 po P"'- . 1 

PfioMcowsk® r 
t e l e f . 1 2 1 - 2 3 

r 
%. 
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i 
\ 
h 
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Prenumerata „Republiki" 
w Łodzi zł. 4 . - za odnoszenie do domu 40 gr. 
miesięcznie: z przesyłka ^ g . ^ 
zł. 5.50. zagranica zł. 1 0 . - ,vKWUP»Ka 
.EKpress*' w Łodzi z odnoszeniem do domu 

zł. 7 miesięcznie. 

OGŁOSZENIA: Powierzchnia stronicy 420 mmX280 mm. Stronica tekstowa dzieli się na 
4 szpalty po 70 mm. Strona ogłoszeń zwykłych dzieli się na 10 szpalt po 28 mm. 

CENY OGŁOSZEŃ: Zwyczajne 12 gr. za wiersz mm. W tekście .— 50 gr. za wiersz mm. Na 
stronie 1 — zł. 2 za wiersz mm. Nekrologi — 40 gr. za wiersz mm. Zaręczynowe 1 zaślubi-
nowe w tekście zł. 10. - Adwokackie ryezattem zł. 25.— Drobne za słowo 15 gr. najmniei 
zł. 1.50; poszukiwanie pracy za słowo 10 gr. najmniej zł. 1.20. Opisowe w tekście redakcy 

Słuszne reklamacje będą uwzględniane, j h ' * 
wniesione będą najpóźniej w ciatfu |tl" 
od ukazania się 
niezwłocznie po uk 
ogłoszenia tej S; 
Omyłki, które za 

nym zł. 2 za milimetr. Za zastrzeżenie miejsca dopłata 20 proc. Ogłoszenia zagraniczne .ogłoszenia nie upoważniała do żądania 

pierwszego oglos 
i C ' t iii' N 

ikazaniu się drugiego  l , t . f A \ k 
amej treści co P i e r * ( re^ C 
sadniczo nie zmieniają ^ , r 0 t» \ 

100 proc. drożej. Ogłoszenia fantazyjne I tabelaryczne 50 proc. drożej. Za terminowy 
ogłoszeń Administracja nie odpowiada. 

druk zapłaty lub powtórzenia ogłoszenia-

Za wydawcę: Wydawnictwo „Republika", Sp. i ogr. odp. i redaktor odpow. Wacław Smólski.W druk. „Republiki", sp. z ogr. odp. w Łodzi, Piotrkowska 491 
64. 


